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PA i delegacyjnej: celem przed- jiyé mandaty delegacyjne! W tym ra- | powinien być praedimiotem obrad OISW 
CZESC NIEURZEDOW K renia en berlińskiego Radzie | zie frakcya  wiernokonstytucyjna mu- B "rzyzwolenie kądanych kwot, powinna 
5 pe E ah Jestto już najgorsza ewen- siałaby zaaplikować sobie wszystkie | pyé dada sposobność do wynurzenia może 
RAE bo sami autorowie tej u- | gromy, które ciskała niegdyś na opór | swych zapatrywań co do tego, na co się nA 
Lwów, dnia 27 listopad, ualność, k isyjnej nie liczą na to, ; niektórych sejmów krajowych w spra- zgadzają, niezawiśle od wydatków na utrzy- 
a |ehwały xori Biọ na pełnem  posie- | wie obesłania Rady państwa i na gre- | manie armii okupaeyjn®i: 

Ozczą demonstracyą a raczej, jak ARE Zapewne przed zam- | mialne opuszczanie Rady państwa Del. Kbevenhiiller żąda przyzwa- 

» JaK | dzeniu deleg3c) .. 


powiedział nasz korespondent z B 
pesztu, szykaną jest uch stiga 
ackiej komisyi delegacyjnej, odrzuca. 
jąca dodatkowy kredyt okupacyjny 
Powodem odmówienia kredytu jest 
wrzekomo niedokładne wykazanie wy. 
datków i nieprzedłożenie traktatu ber- 
lińskiego Radzie państwa. 00 do do- 
kładności wykazów referent komisyj 
mógł w krótkiej drcdze zaspokojć 
swoją ciekawość i usunąć przeszkod 
pomyślnego załatwienia sprawy a co 
do przedłożenia traktatu berlińskiego 
wystarczała zwykła rezolucya z odpo- 
wiedniem zastrzeżeniem lub wezwa- 
niem do rządu. Ile to spraw ten sam 
referent dr. Herbst uzupełnił i prze- 
parł przez komisyę i Izbę mimo braku 
pewnych formalności, jeżeli tylko była 
szczera chęć po temu! Ale teraz nje 
było szczerej chęci. teraz chodziło g 
demonstraćyę przeciw hr. Andrassemn 
i dla tego członkowie komisyi po- 
wzięli uchwałę już w wigilię posie- 
a RĄT zebraniu. Wy- 
zaocznie, chociaż lojalnoś 
nakazywała wysłuchać ANA 
ny hr. And ka 
— rassego. Jeszcze nie za- 
CzęŁo się posiedzenia komisyi a już 
[> Fee z rozpromienioną miną 
zapowiadała, że członkowie komisyi 
powzięli nieodwołalne postanowi Ma © 
sprawie kredytu dodatkowego. © A 
Qzczą demonstracyą walić 
tę uchwałę opozycji, ix m wał 
tej kwestyi nie chodziło o wotum za- 
ufania lub nieufności dla hr. Andras- 
sego, apowtóre kredyt dodatkowy zo- 
stanie uchwalony na wszelki sposób, 


chociażby nawet nastąpić miała przer- 


| 
Ostatni Oboźny Litewski. 
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Historyi owych czasów, o których mo- 
WŁ, nie mamy i nie będziemy mieć ni-' 


gdy. Pojedyńczy uczestnicy a nawet autoro- : 


wie pamiętników często nie wiedzieli o swo- ` 
ich towarzyszach... Kto kierował całą maszy- 
ną, zkąd szła inicyatywa ? pozostało to taje- 
mnicą dla współczesnych , a tembardziej dla 
następców.... Niech się więc nie dziwią czy- 


telnicy, że tę epckę z życia oboźnego zbę- | 


dziemy nie monografią dokładną, ale urywa- 
nemi podaniami, że fakta niej Bh 
odosobnione, bo też ze Źródeł, jakie mamy 
wiz ręką, trudno ułożyć całość porządną. To 
hke o pewna, że odtąd na czele każdego sto- 
M. Me ary zawiązanego w imię swobód oj- 
z e al figuruje i jego nazwisko jako peł- 
Bota a L iwy. Ob.źny był w sile wieku 
NA czas, liczył dopiero lat 35, a energi, 
861, wiary, zapas miał znakomity... 

(W Grodnie, pod bokiem sejmujących 
i. odbyła się pierwsza jego z. Kokeen- 
z? narada. Z, generałem znał się od dawna 
l m się dobrze. Stryj żony oboźnego miał 
X 48 kondemoalę na Siechnowiczach, należą” | 
a do Kościuszki, Prozor pośredniczył w ' 
gà Sprawie i skończył ją z wielką pociechę | 
s, przybyłego z Ameryki behatera — | 
zamie iższe stosunki. Teraz nastąpiło poro- 
wą p. Drugi rozbiór zyskiwał przymuso= | 
weześni JE sejmu, cheć de facto daleko | 
Ktanowijj był już dokonany. Przyjaciele po- 
Ga ili śledzić pilnie przebieg wypadków, | 
4818 wię ze sobą komunikować, i na ten eel 


pokry 


„tszej narodu, K 


na siebie obowiąze 


: szki“. 


_nął przed przyszłym wodzem , zaklinał go 


„Żywy Z jego miesvkania, Kościusz 


Sroda 27 Listopada IRT, 
ia odka W EZ 
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kowy i literacki, dodatek miesięczny 30 „U azóty Lw owakiej” otrzyma- 
i bezpłatnie, jednakże ci tyłko, którzy pronamerują od 1 atycznia de końca 
końca gradnia, ówierórożani zas l miesięc z» dopłatą, pierwsi 75 st, drzdzy 
osobno komstuja % a, 


ża przosy dzą ERREA E 2 


PZPCE 
azni go st 
cz | a dnik pay 
ją aa półraczni Ee 
czarno, Ib og ras umerowany 
30 ot. — Przewodnik prenuneroważy 


ka telegram rozwiąże | przez delegacye sejmów opozycyjnych. 


. 


knieciem dzienni go. 
nięciem doniesie o pomy ślnej 


całą tę kwestyę | 


zmianie sytuacyi: mniejszość nie chce poddać się więk- 


j azie faktem | szości, a nie 

„dym jednak r 

7 + s nieprzebłagana wobec | rzeczy, że raz br. Giovanelli, a drugi | 
pozos eggego frakcya stronnictwa raz dr. Herbst wypowiada posłuszeń: | 


A ka s cyjnego traci kontenans ; stwo prawidłom parlamentaryzmu. 
jernoko ny i polityczny. Kok 

rno stanowi większość para- 
(wo, SA ilku lat nadaje ton cate- 


olitycznemu W Austryi, nie 


PORE | 


morera” 


mu życiu i: . | 
me nigdy. dopuścić, aby naviy | 
tne uprzedzenia zagłuszały zupeźnie żjk Peszt, 24 listopada (Koresp. | ks. 


Gazety Lwowskiej). Ko misya budżetowa 
delegecyi austryaek iej odbyła dziś po- 
siedzenie najważniejsze z dotychczasowych, 
gdyż obradowano ua niem o projekcie rzą- 
dowym eo do kredytu dodatkowego us oku- 
pacyę Bośnii i Hercegowiny na r. 1878. 
Przewodniezący Komisyi del. 
podał właśnie myśl, 
się toczyła i żeby 080 


rozsądną refleksyę- A nie jestże to y 
wodem namiętnego uprzedzenia, jeżeli | 
niektórzy qdelega®! a a rę i 
nie pominą 537859 wyrazu „O pra 
cya“, żeby zaraz ne wystąpili z Aa 
giemi dygresyam! polemieznemi i, jak | 
powiedział hr. Andrassy, Nie trakto- i 


wali per tangentem sprawy, która wy” 


OWSKA 


Runga 2. 


| ni 
| W jednym i drugim wypadku bowiem A przyz% 
$ 


dż ! że dawniej czy 
zmienia to wcale stanu ; gdy atoli 


tami o-obno i wzię 


łego raw wyd. 5 


[ni 


| tyle o kredyt do 


| 
| ztąd powstaje 
| Herbst je 
żeby osobuo dyskusya | abso 
buo też głosowano nad | moż 


| 


5 ° , ʻi trzema projaklam! należąsemi do wydzisłu | 
A ozprawy? Czyż w ra- “< p? ydzia 

maga osobnej ri ERA Izo ód 4 ministerstwa Spraw zagranicznych, t. j. nad | 
zie spokojnego ris Pik kz budżetem tegoż ministerstwa, mad dodatko= | 


| 


ktowania sprawy byłoby to możliwem, |wym kredytem okopatyjnym na r. 1878 i 
żeby członkowie komisy! przed posie- | nad kredytem okupacyjnym na r. 1809. 

dzeniem, przed wysłuchaniem mini- 
stra postanowili nieodwołalnie, jaka 
zapaść ma uchwała? Dr. Herbst przy- 
szedł na posiedzenie z gotowem spra” 
wozdaniem, które przecież powinno 
być osnute na tle dyskusyi komisyj- 
nej. Gdyby w jakiej in j sprawie in- 


Andrassy: Zupełnie się godzę na podział 
|taki co do głosowania, natomiast co də dys- 
kusyi nie podzielam zdania 0 zupełnej róż- 
ności dwu projektów o kredytach na okupa- 
cyę. Jeśli rządowi nie powiedzie się dowieść, 
że okupacya była nieunikniona, natenczas 
nej rzecz p a Ee kredst 0 o 
à . BA r. 18. locz i kredyt na rT. , 
pa frakcya opozycyjna tak sobie po ego miał słuszaej pada a Jeśli a8 po- 
stąpiła, Neue freie Presse NIe miała y | wiedzie się dowieść togo, natene2a% rzecz 
U łów na potępienie tak jak dziś | będzie inna. Proszę przeto postępować Į te- 

ęP R a drajmi projektami tak, aby vasam przód była o- 


nie może z aU ał di 
wa ; nę Br 
Hier bsta. naleźć poch gólna nad niemi dyskusya, W którejbym od- 


s i powiadał na zadawane mi pytania, i aby na 

mis W razie odrzucenia uchwały ko | lenaraem posiedzeniu delegucyi także w 
SJ! na pełnem posiedzeniu delega- ;towano je w dyskusyi ogólnej razem, Bu- 
Cyl, autorowia tej uchwały mają złO- ' dżet zaś ministerstwa spraw zagranicznych 


é krą 


„ Taj sieci i  oaznych.... | skonwinkowanie... Wojska tego liczon 
RL, ię Maciąg ałosunków Doa wrd- | Naczelnik rozkazał Prozorowi, by dotarł do 
cił do Niemiec, obużny na P lesie. Ale nie- | niego, do pomocy zaś dodał oboźgemu Kapi- 
ags al z p T "8 jeszcze na | tana Kosińskiego, późniejszego generała le- 
| poza 1794 r bacy go we Lwowie, giowistę. EA A 4 a 
adm iç i - i jdział się z Kopel $ 
l ekim. Jącego się z Waloryanem Dzieduszy- | Da Ukrainę, widział się 


Trojanowie, z Wie- 
Kovstaptynowem, Z 
ńskim na stepie bes- 
m. 
o tylko hasła... 


ckiem , Z Działyńskim w 
Jowiejskim pod Starym 
Suchorzewskim i Łażui 
(egre im pod gs 
zumienia — czekan ła... | 
tak nie- | ei Ale hasło wskutek niezrozumiałej opie- 
iż niecier- | szałości nie przychodziło. Kościuszko wkro- 
kład tak | czył d 
ina imię 


Wzmag ołowie gorę- 


iągał i była 
dowództwo; 
l (słowa 


at się niepokój w p 
ościuszko się 0C 

i emu proponowano 
pe ia ten i enotliwy oby wate 
e odziew osińskiego) odebrawszy 
Aj ane wezwanie, przejrzał , 


liwość obywateli 
Peraire doi groziła esły ten u 


chwila, że oboźu 


ł do Krakowa 24 marca, B rozkaz jego | 


Prozora wysłany U grzązł 


row siszczyć Í no- i j 
wych nieszezęść SK kaz" A tra- | wie. Strata hyła niepow etowana, HO e: 
ege więc czasu , pospieszył natychmiast do | grodzić. odkomepderoweno potem na ral- 


Warszawy, gdzie 


jego — 
nakłoniwszy do um 


Liberadzkiego, Denyskę, Drzewieck 
Ledwie kilka drobpiej*zyć i 
ddziałów, razem do 5000 żołnie- 


pułków rossyjsk 


przewagą cnoty i światła nę 
iarkowanych kroków, wziął ' z3 późao ! 

k udać się do Drezm I niosło się © 

Jwieźć postanowienia Kościa” | rzy A do 

rozor słowa dotrzymał, 8 tradycyś | ną zosteła.... | 

T ie opu i je tracił d 
mówi, że zdecydował cia ni scjić genera Oboźny jednak me traci 

i go m ape Ą eki wspomina, że udawał się 


ła, dopóki go nie przekona i nie popchnie i 
a ira è prze ć S Jbojnik po pieniądze na ntrzeby woiska, 
na drogę czynu. Z pistoletami w ręku Sta A Dri nich raz 24.000, GAGI raz 8000 
"dzie | dukatów —i doręczył je Działyńskiemu. Zwią- 
|zek Wołynia z Liiwą uirzymywał stryj au- 
Í tora i brat jego rodzony. 
| Jednak jeż przed wielkanocą, więc ua 
projektów naczelnika, a podeimowany W87¢- początku ruchu, rząd rossyjski Ea 
dzie z entuzyazmem. podążył w Kowiwńskie, |o przywódzeach ruchu. „Wszystko, mówi 
gdzie sprzedał bobriński majątek i afisrował | Ochocki, z depesz przy kapitanie Olszewskim 
1,000.000 złotych na potrzeby przyszłej kam- | znalezionych , odkrytem zostało“. Działyński 
panii, _ pojmany w Wołoczyskach , odstawiony do 
Chojniki już teraz kordónem rossyj*k1m Smoleńska, przez komisyę Wojskową wysła- 
odcięte, stały się ogniskiem nietylko Da Li- |ny został na Ssberyę. Na Prozora władze 
twę ale i na południowe wejewódatwa. Q-ta- 'rossyjskie urządzdy formalną obławę Na 
E aai 0 „A aaa r Pk więc, w kwie- 
z olskie -| tnj 4 ; : ak M 
pat kadeci polskiego, pod sztan- ! tniu 1794 r., po powrocie z Brześcia htew- 


ostateczne prz 


po kilkakroć 


| 


że nie WJJĆ 
ko w kaneu 


się zgodzi. Oboźny powrócił do kraju ; od- 
wiedził Warszawę i Wilno, zdał sprawę % 


na klęczkach , zapowiedział , 


p aa == Z 


Na to zabrał głos min. spr. zagr. hr. 


ucha. Ocho- ` 


ągnięte, szło więc o ich skiego wyruszył cboźny wraz Kosińskim z go przywiązanych 


Rok 68 


— 


Jedserazoy/s inauraty obiiuzują się po 7 cent 
kikurazowe po 5 et. pd miejsea jednego wiar zag 

Junseraty przyjmują w Austryi i Niemezech 
wszystkie azencye anonsów; we Francyi w Paryża 
wyłącznie agencya p. Adama, Carrefour de la Oroix 


ja stenograłów, La Co del. De mel się nie 
dza; br. Andrassy zaś nie sprzeciwia 
aniu stenografów, tem mniej, ile 
niono mu zarzut tajemniczości; 
del. Herbst także sprzeciwia się 
przyzwaniu stenografów, wnioskodawca cofa 
swój wniosek. 

Po tem intermezzo uchwalono stosow- 
nie do woli Herbsta obradować nad projek- 
to się nasamprzód do ob- | 
rad nad projektem o kredycie dodatkowym 
ilości 41.720.200 zł. na ckupacyę Bośni 
i Hercegowiny nA r. 1878. 

Przewod. Herbst składa tu przewod- 
etwo i oddaje je w ręce zastępcy swego 
Czartoryskiego, aby sam mógł 
zabrać głos do przemówienia, które streszcza 
się w słowach następujących: Onodzi tu nie- 
datkowy, ile raczej o udzie- 
lenie rządowi absolutoryum Z zużytych a 
nieprzyzwolonych poprzed sjo pieniędzy; a 
kwestya, czy ten króciutki pro- 
kt może być podstawą obrad o udzieleniu 
luto:yam i cay W danych okolicznościach 
na je udzielić. Jest to wprawdzie tylko 
formalna, ale ostatecznie cała kon- 
stytucya jest także tylko natury formalnej. 
Projekt niniejszy nie może stanowić podsta- 
wy obrad, bo oprócz kilku liczb nie zawiera 
nie; od żadnego jeszcze parlamentu nie żą- 
dano absolutoryum na podstawie takiego 
projektu. Jest ou nietylko niedostateczuy, 
ale i wątpliwości pewne nasuwa; tak n. p. 
wydatki, o które tu chodzi, mogły były być 
łożone także na cywilną administrację 
Bośnii i Hercegowiny, a w takim razie nie nale- 
żałyby nawet do kompetencji delegacyj ; adres 
węgierski zaś także kladzie przycisk na tę 
kwestyę kompetenefi. Jakiemże prawem mo- 
glibyśmy uchwalić jakąkolwiek sumę na 0- 
kupacyę? — bo rzeczywiście są to wy- 
datki na okupację, A Mie „nadzwyczajne wy- 
datki na armię", jak je nazywa drugi z pro- 
jektów rządowych. Nasze uchwały powinny 
być prawidłowe, powinniśmy unikać niebez- 
pieczeństwa uchwalania sum, zanim parla- 
menty wypowiedzą swe zdanie. Uchwała boz 
zgodności Rady państwa bowiem byłaby wy- 


kwestya 


e SR OS w 


domu, celem udania się na Wołyń. Dotarli 
do Babicy, majątku strażnika Oskierki, także 


i jednego z główniejszych agitatorów i tutaj 


dowiedzieli się, że brzegi Prypeci obsadzone 
s} przez wojska rossyjskie. Prozor z towarzy- 
szem wrócił do siebie, bo tylko w niedostę- 
pnych trzęsawiskach czuł się bezpiecznym; 
zapraszał z sobą i strażnika, ale ten wrócił 


| do domu, i zaraz pochwycony został, a do- 
Łatwo przyszło do | bra jego barbarowskie nadane zostały Sie- 


wersowi, kozieńskie, położone na Wołyniu, 


| rossyjskiemu wice gubernatorowi Grocholskie- 
mu, 


Konotop zaś darowała cesarzowa stra- 
żnikowej, znękanej nędzą i rozpaczą... Sam 


w Warsza- strażnik umarł w Berezowie, na brzegach mo- 
rza lodowatego.... daleko za Uralem... 


Prozor wrócił do domu, pouiszczył 
wszystkie papiery i czekał — niedługo, bo 


h pod- już we wtorek, trzecjego dnia świąt wielka- 
( t nocnych pokazała się kolumna wojska nie- 
ich wcielo- | przyjacielskiego pod komendą majora Jawor- 


skiego. Ochocki pisze, że oboźny konno 
puścił się ku Prypeci, która pod miasta 
płynie (?); znalazł ezółno, przepłynął i prze- 
bywszy rzekę wywrócił je, a kapelusz rzucił 
w wodę. To go ocaliło; schwytano błąkają- 
cego się konia, a z wywróconego czółna i 
pływającego kapelusza wniesiono, że zbieg 


‘w przeprawie utonął. Przez dwa dni rybacy 


szukali ciała jego, podczas gdy Prozor już 
może o mil trzydzieści znajdował się od tego 
miejsca. 

P Uczestnik tych przygód, kapitan Kosiń- 
ski, zupełnie inaczej rzecz opowiada. Jawor- 
ski, major rossyjski. zakwaterował się w Choj- 
nikach , a niebawem przybył mu na pomoc 
podpułkownik Tsubert. Zbiegowie ukryli się 
więc w trzęsuwiskach nad brzegiem Prypeci, 
utrzymując jednak ciągłe z dworem stosunki 
za pośreduietwem kmieci bardzo do oboźne- 
. „W tej niedostępnej twier- 


kroczeniem przeciw kompeteneyi; Rada pań- 
stwa nie potrzebowałaby stosować się do 
niej. Mowca krytykuje szczegóły projektu, 
tak te, które są w nim zawarte, jak te któ- 
rych w nim niema, i kończy wnioskiem na- 
stępującym : 

„Zważywszy, że projekt o kredycie do- 
datkowym do kredytu 60-milionowego na 
r. 1878 nie jest rzeczywiście żądaniem przy- 
zwolenia kredytu, któryby dopiero miał być 
wydany, lecz żądaniem obsolutoryum na wy- 
datki już łożone, a to bez koustytucyjnego 
przyzwolenia powołanych do tego ciał usta- 
wodawczych; zważywszy, że projekt z po- 
wodu niejasności i niezupełności swej wcale 
nie nadaje się na podstawę do obrad 
nad zażądanem absolutoryum z sumy tak 
niezwykle wielkiej; zważywszy dalej, że 
pieniędzy zlikwidowanych przez rząd wspól- 
ny na własną odpowiedzialność użyto, celem 
wykonania postanowień traktatu berlińskiego, 
a do prawomocności tego traktatu potrzeba 
wedle konstytucyi zatwierdzenia go przez 
Radę państwa; zważywszy nakoniec, że trak- 
tat ten dnia 4 listopada rzeczywiście wnie- 
siony został przez rząd do Izby poselskiej, 
Izba zaś z powodu odroczenia nie mogła go 
jeszcze poddać rozpatrzeniu — delegacya 
Rady państwa przechodzi do po- 
rządku dziennego nad projektem 
o kredycie dodatkowym do kre- 
dytu 60-milionowego na r. 1878“. 

Dep. Lichtenstein również uwa- 
ża sposób wniesienia tego projektu za nie- 
zupełnie prawidłowy, ale w takim razie poj- 
mowałby tylko wniosek o stawienie ministra 
w stan oskarżenia; na wniosek zaś preopi- 
nanta zgodzić się nie może, zwłaszcza, że 


w ten sposób możnaby tylko przysporzyć 
jeszcze kosztów. 
Min. spr. zagr. hr. Andrassy: 


Dość trudne to dla mnie zadanie odpowia- 
dać na wniosek tak niaspodziany, tak sta- 
rannie obmyślany i motywowany, i pozwo- 
liłbym sobie panów zapytać, czy nie by- 
łoby się godziło donieść ministrowi, że 
taka jest myśl przewodnia, aby mógł przy- 
gotować się cokolwiek na odpowiedź. Ale 
przyjmuję sytuacyę, jaka jost. Pan pre- 
opinant z dwu względów uważa projekt za 
nieprzydatny do udzielenia absolutoryum — 
a zgadzam się, że tu rzeczywiście chodzi o 
absolutoryum. Co się tyczy względu pier- 
wszego, odnosi się on do osnowy projektu. 
e zawiera on kilkanaście tylko liczb, nie 
moja w tem wina, lecz wina tej okoliczno- 
ści, że ministerstwo swego zamiaru eo do 
dodania obszeraych motywów nie zdołało 
urzeczywistnić, co więcej, doznało w tem 
przeszkody. Wyznaję otwarcie, że w spra- 
wach finansowych nie jestem bynajmniej 
kompetentny do odpierania zarzutów; pozo- 
stawię to mojemu k'ledze ministrowi skar- 
bu. Także drugi mój kolega, miuister wojzy, 
miał zamiar dawać tu bliższe wyjaśnienia. 
Co się tyczy atoli zarzutu drugiego, 
poczuwam się do kompetencyi odpowiedzi. 
Co tu powiedziano o kompetencyi delegacyi 
z stanowiska konstytucyi, muszę uznać za 
słuszne. A jednak zdaje mi się, że zachodzi 
tu pomyłka subjektywna i objektywna. Nu- 
bjektywna ta, jakoby może rząd lub szcze- 
gółowo ja sprzeciwiał się był wniesieniu 
traktatu berlińskiego do parlamentu. Owszem 
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w moim interesie było, aby zachowany był} do Izb dla przyjęcia go do wiadomości, co 
sposób wskazany przez pana wuloskodawcę. | jednak nie oznacza żadnego jakiegobądź kon- 
Albowiem Rada państwa mogłaby go tylko | stytucyjnego rozpatrywania, ani przyjęcia, 


albo przyjąć albo odrzucić ; aby zaś odrzu- 


cié miała traktat przyjęty przez wszystkie 
mocarstwa i ratyfikowany przez Cesarza 
JMci, tego przypuścić nie mogę już dla 


komplikacyj, któreby ztąd wynikły. A skoro 
by go przyjęła, zatwierdziłaby tem samem 
wszystko. Zaznaczam przeto, że mój interes 
osobisty mógłby mię nakłonić tylko do po- 
parcia tego wniosku. 

Inaczej atoli ma się rzecz z stanowiska 
międzynarodowego. Jakkolwiek uważam się 
za mało zresztą kompetentnego w kwestyach 
prawniczych, mniemam jednak. że zachodzi 
iu stanowczo pomyłka. Księga, z której tu 
cytowano (cytował Herbst) paragrafy, zawie- 
ra wewuętrzne ustawodawstwo Austro- Wę- 
gier, a nie to, które wprawdzie nie skodyfi- 
kowane, ale uznane jest przez całą Huropę 
jako obowiązujące, t. j. te ustawy, których 
konieczność jest stwierdzona i uznana w in- 
teresie stosuuków międzynarodowych, w in- 
teresie najważniejszych iuteresów państw. 
Mnie rzeczy tak mieć się wydają, jak gdy- 
by ustawę tej lub owej gminy chciano za- 
stósowywać do całej Austryi; a jak to nie 
uchodzi, tak też nie uchodzi zastósowywać 
ustawę austro-węgierską do całej Europy. 

I otóż istnieje prawo zwyczajowe, we- 
dle którego, jeśli między dwoma państwami 
zachodzą zatargi grożące pokojowi powszech- 
nemu, wtedy forum pewne, areopag mo- 
carstw europejskich powołany jest rozstrzy - 
gnąć sprawę. Ten praktyczny zwyczaj oka- 
zał się bardzo błogim dla pokoju europej- 
skiego. A tak stało się i w Berlinie. Cóż 
zaś jest podstawą takiego forum? Że pełno- 
mocnictwo reprezentantów mocarstw kontra- 
hujących powinno być absolutne a nie po- 
dawane w wątpliwość przez szczegółowe 
prawa tego lub owego ciała ustawodawczego 
lub innych czynników. Tak ma się rzecz 
w ogólności, a tem więcej jeszeze w niniej- 
szym wypadku. Proszę przeczytać brzmienie 
powołanego paragrafu ustawy o władzy wy- 
konawczej. Powiedziano tam: Cesarz wypo- 
wiada wojnę i zawiera pokój. Otóż traktat 
berliński stworzył pokój, ma on specyalne 
znaczenie aktu pokojowego. Jakże zawiera 
się taki pokój? Mocarstwa dochodzą między 
sobą do umowy, która w pewnym terminie 
bywa ratyfikowana. W jakim terminie? W 
| naszym wypadku pierwotny termin wynosił 
tydzień, tylko ze względu na odległość Kon- 
, stantynopola przedłużono go do trzech tygo- 


'dni W tym terminie ratyfikacya musiała 
nastąpić. Gdyby przeto stanęło się było na 
|stauowisku, które tutaj dziś wskazano, cóż- 


' by ztąd wynikało? Reprezentanci Austro- 
(Węgier wcale nie mogliby byli być dopu- 
| szczepi na kongres, a co najmniej, głos ich 
i nje byłby tam miał żadnego zgoła znacz - 
(nia. Gdyby byli musieli oświadczyć, że wol- 
lno kongresowi uchwalać, ale ratyfikacya 
uchwał ua czas nie jest dla monarchy rze- 
|ezą podobną ze względu na konstytucyę, kon- 
| gres byłby się rozszedł, nic nie zdziaławszy. 

W innych państwach obowiązują mniej 
więcej te same ustawy; tak n. p. we Wło- 
l szech jest ustawa może jeszcze surowsza od 
| naszej. A jakież jest zapatrywanie rządu wło- 
skiego? Oto że traktat jest tam wniesiony 


ani odrzucenia. We Francyi także istnieje 
taka ustawa i takie samo pojmowanie rze- 
czy. Wniesiono tam traktat do lzb tylko w 
„żółtej księdze*. Anglia, której instytucye 
doświadczone wiekami, nie ma wprawdzie 
skodyfikowanych postanowień  konstytucyj- 
nych, ale jest zwyczaj, który się zamienił w 
prawo polityczne. Ambasador angielski po- 
wiedział mi, że żaden z członków opozycyi, 
a tem mniej ktoś z partyi rządowej nie po- 
myślałby nawet o stawienia kwestyi przyję- 
cia lub odrzucenia traktatu, a wszakże na 
Anglię wskutek traktatu tego spadły większe 
jeszcze ciężary nietylko z przejęcia Cypru, 
lecz i z obowiązku obrony pewnej części 
państwa tureckiego. Większość sejmu wę- 
gierskiego także podziela to zapatrywanie. 

Z tego wszystkiego wysnuwam wnio- 
sek, że tu zachodzi pomyłka. Bierze się za 
punkt wyjścia nasze specyalne ustawodaw 
stwo, a nie międzynarodowe prawo zwycza- 
jowe, i w ten sposób narażamy się na nie- 
bezpieczeństwo utrzymywania podwójnej ar- 
mii; albowiem skutki kongresów byłoby ułu- 
dne, gdyż trudno myśleć o nich bez pełno- 
mocnietwa absolutnego. 

W jakimże celu wniesienie ma nastą- 
pić? Mam to przekonanie, że cel nie może 
być inny nad ten, aby nie dać ograniczać 
zakresu działalności ciał reprezentacyjnych. 
Otóż, panowie, bądźcie przekonani, wszyst- 
kie te interesa mam na uwadze. Ale czyż 
warujecie w ten sposób prawa i interesa re- 
prezentacyj parlamentarnych ? Nie! Czynicie 
je ułudnemi. Przypomina mi się bajka Ezo- 
pa o wypuszczeniu z posiadania sztuki mię- 
sa dla cienia. Prawa parlamentarne są bez- 
pieczne. Przedłożono parlamentowi projekt o 
wcieleniu Spuża, bo zawiera on terytoryalne 
powiększenie, a Europa nie ma prawa na- 
kładać Austro-Węgrom eiężaru w formie 
wcielenia nowych obszarów. 

Druga kwestya tyczy się mandatu. By- 
| ła to akcya dyplomatyczuo-polityczna, nal-- 
|żąca stanowczo do zakresu delegacyj, bo cho- 
,dzi tu o sprawę odnoszącą się wybitnie do 
dziedziny spraw zagranicznych. Parlament 
ma prawo odrzucić koszta okupacyi; na to 
wniesiono doń dwa projekty, jedem odnoszą- 
cy się do przeszłości, w którym chodzi o 
absolutoryum, drugi do przyszłości, w któ- 
rym chodzi o przyzwolenie zażądanych sum; 
i zdaje mi się, że w tej formie lepiej zacho- 
walibyście swoje prawo. Ale muszę powie- 
dzieć coś więcej i oświadczam, że kwestya 
ta leży po za zakresem moim. Mam zaszczyt 
być ministrem spraw zagranieznych, do mnie 
należy bronić interesów monarchii na ze- 
wnątrz, a nie mojem zadaniem rozstrzygać 
; wewnętrzne kwestye sporne. A sprawa ta 
(jest kwestyą, która rozstrzygnąć się powinna 
a= parlamentem a rządem austryackim. 
Jest to moje zapatrywanie prywatne, rada w 
spólnym interesie. Delegacye mogą postano- 
wić jak zechcą, a ktoby może powo- 
dował się myślą, że w te» sposób 
da jakiśkolwiek wyraz swojej 
nieufności, znajdowałby się na 
drodze niewłaściwej. 

Nie przemawiam w własnym interesie. 
nie w imieniu rządu, lecz w interesie mo- 


| 
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dzy lasów i bagien, mówi Kosiński, odebra- 
liśmy uwiadomienie , że aż do najskrytszych 
manowców, wszystkie nad Prypecią przejścia, 
od Rossyan zajęte i strzeżone były.“ Po nie- 
długim tedy namyśle postanowili obaj puścić 
się wpław przez rzekę, w miejscu najniedo- 
stępniejszem. Na nieszczęście wiosenny wy- 
lew utrudnił przeprawę. Po nadludzkich wy- 
sileniach ledwie żywi zdołali się dostać na 
jeden z ostrowów.... I w sam czas, bo ka- 
pitan rossyjski Komaszów, patrolujący wzdłuż 
Prypeci, napotkał w zaroślach wierzchowe 
konie ze stajni oboźnego, pilnie przez kmieci 
strzeżone , i zaczął zaraz indagować.... Prze- 
biegły Poleszuk , kiedy chce, umie aż do 
śmieszności być naiwnym, a kiedy kocha, 
to ofiarą składa dowody miłości. I tym ra- 
zem tak było. Wylękli włościanie utrzym;- 
wali, że wierzchowce ze stajni same zabie- 
gły w sitowie, oni zaś nic nie wiedzą, nie 
nie rozumieją, co się wokoło nich dzieje.... 
Dotkliwa chłostą spadła na grzbiety bieda- 
ków, ale wytrzymali ją mężnie i w mileze- 
niu. Zbiegom ukrytym na niedalekiej wyspie 
serce się krajało, słyszeć bowiem mogli do- 
skonale, co się działo z wiernymi kmiotkami. 

Sześć tygodni przebyli obaj towarzysze 
wśród puszczy i wody, o głodzie i chłodzie, 
czekając na stosowną do ucieczki chwilę, a 
gdy się ona nadarzyła Kosińskiemu , Prozor 
go serdecznie pożegnał. 

— Jeden z nas tylko — mówił — mo- 
że tą drogą dostać się za kordon, albo do 
oddziału naczelnego wodza, więc kapitanie 
jedź zdrów, „Ja zostanę ; moje stanowisko tu- 
taj, wreszcie na miejseu dam sobie łatwiej 
radę, a może też jeszcze i potrzebny na co 


będ 


s I został. Rząd rossyjski wiedział o tem 
i wszelkich używał środków, żeby go ująć. 
Cesarzowa wystosowała ukaz do Tutolmina, 


, generał-gubernatora północnych niegdyś wo- 
„jewództw, w którym było między innemi po- 
| wiedziano : „Użyjcie wszelkich od was zale- 
|żnych środków, ażeby Prozor, do rzędu naj- 
) złośliwszych buntowników należący, nie mógł 
| ujść waszej pogoni.* Ze smutkiem wyznać 
przychodzi , że jakaś nieznana kobieta, może 
powodowana zyskiem, doniosła prezesowi smo- 
leńskiego sądu wojennego, generałowi Osipo- 
wowi, że Prozor ukrywa się w okolicy Ko- 
wna. List dostał się do Repnina, a ten roz- 
począł poszukiwania na własną rękę. Znale- 
ziono wprawdzie Prozora, ale był to rodzo- 
ny brat oboźnego, sam zaś oboźny już wów- 
czas był po za niebezpieczeństwem.... 

Nim atoli do tego przyszło, wiele mu- 
siał zaznać cierpień i niepokoju. Jak w za- 
klętem kole kręcił się w kącie utworzonym 
w miejseu, kędy Prypeć wpada do Dniepru. 
I wody opadły i trzęsawiska zaklęsły do po- 
łowy, puszeza okryła się zielenią, a Prozor 
wydostać się nie mógł z tej miejscowości, 
tak szczelnie dokoła ją obsadzono... Jak dzi- 
ki zwierz tułał się w leśnych ostępach, o 
kilka staj od domu własnego, całe miesiące 
nie widywał się z rodziną, całe tygodnie 
nie zakosztował ciepłej strawy, a często i 
głodem przymierał; odzież na nim >blatywa- 
ła, rozpadała się... ciało przyzwyczaił do tego, 
że nie czuło ani wiłgeci ani dotkliwych uką- 
szeń owadów, że nie sztywuiało, choć po 
kilkadziesiąt godzin w jednej zostawało po- 
|zycyi... Taka te była wielka miłość swobody, 
i hart duszy. Wiedział zresztą oboźny, co go 

į czekało... Zaden z Barszczan zagnauych na 
RE nie wrócił pod rodzinną strzechę, 
Żaden nie dał o sobie wieści, choć już ćwierć 
wieku minęło od czasu, jak ostatnie zastę- 
py rycerzy Maryi w śnieżne wysłano pusty- 
nie... 


Sami jednak przyznajcie, że sytuacya 


była niezwykła! Oboźny, jeden z wyższych 
dygnitarzy państwa, syn senatorski, syn wol- 
nej Rzeczypospolitej — jak opryszek albo 
banita ukrywać się musiał w sitowiach błot- 
nistych.. Nie raz nękany pogonią, dopadał 
„pławiczki*, pędził nią, nie bacząc na wir wo- 
dny, a cicho, ostrożnie, aby plusk wiosła go 
nie zdradził, bo tam, gdzie prześladowcy do- 
sięgnąć go nie mogli, tam kula ich dolaty- 
wała z łatwością; a zginąć w podobny spo- 
sób wcale nie pragnął... Więc spieszył na 
wątłej łodzi, kędy brzegi rzeki otulały nie- 
przebyte gąszcze, i wśród nich czuł się bez- 
pieczniejszym... 

I tak w samotności upływały całe ty- 
godnie... Gęste błuszcze i powoje, poleskie 
owe liany, spuszezały się z drzew ku wodzie, 
jakby się rozpatrując w zwierciadlanej szy- 
bie wód, ptactwo wesoło świegotało nad gło- 
wą, czasem stado sarn spuszczało się po 
stromem urwisku, aby ugasić pragnienie , 
ryby pluskały się wokoło rozkoszując się pro- 
mieniami słońca, tysiące owadów unosiło się 
w powietrzu... wszystko tak się przyzwycza- 
iło do nieruchomej „pławiezki* i do czło- 
wieka skulonego w niej — jak gdyby był 
rośliną, przykutą do dna błotsistego i siłą 
wegetacyjną wypchniętą z wód łoni... Praw- 
dziwa idylła. Do marzeń skłonny człowiek 
rozkoszował by tu wśród ianej sytuacyi... ale 
marzyć o głodzie, pod grozą kuli, w niepe- 
wności jutra, nie łatwo — trwoga spędza sen 
z powiek, a przeświadczenie, że się mogło 
być użytecznym sprawie, a tu fatalizm spycha 
na drogę bezczynności — do szaleństwa do- 
prowadza ! 


DR. ANTONI J. 
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narchii, dla której powagi interpretacya ta- 
kiej uchwały nie byłaby kerzystaą. Tłóma- 
czonoby ją sobie tak, że Austrya posiada 
wprawdzie formy konstytucyjne, ale nie zdo- 
łała wżyć się w nie; konstytucya — takby 
powiedziano — jest za młoda, i czynią z niej 
niewłaściwy użytek na niewłaściwem miej- 
scu. Ato prowadzi nas ostatecznie do tego, 
przed czem preopinant słusznie nas przestrze- 
pał. Mamy zawikłań dosyć, nie wikłajmy ich 
jeszcze więcej sporami o kompetencyę mię- 
dzy dwoma czynnikami. 

Proszę was, panowie, rozważcież sprá- 
wę, namyślcie się. Macie przed sobą dwie 
drogi. Traktat jest wniesiony do przyjęcia go 
do wiadomości; idźcież w kierunku repre- 
zentautów państw innych. Druga jest drog, 
prowadząca za tę granicę w kierunku wska- 
zanym w wniosku Herbsta. 

Do nas należy decyzya; co do mnie, 
poczytywałem sobie za obowiązek, rzetelnie 
i szczerze oznajmić wam moje zapatry wanie. 

Po tem przemówieniu ministra hr. An- 
drassego, zabrał głos del. Kuranda i za- 
strzegł się przeciw; użytemu przez hr. An- 
drassego porównaniu konstytucyi austro- 
węgierskiej z ustawą tej lub owej gminy, a 
dalej oświadczył, że kongres europejski nie 
ma prawa wdzierać się do konstytucyj państw, 
temu zaś równałoby się odjęcie nań mocą 
mandatu berlińskiego prawa przyjmowania 
lab odrzucania ciężarów. Wedle mowcy 
przykłady Włoch, Francyi, Anglii eo do 
prostego przyjęcia traktatu berlińskiego do 
wiadomości przez parlamenty niczego nie 
dowodzą, bo tam nie urastają ztąd ciężary. 
Sposób zaś interpretowania prawa między- 
narodowego przez hr. Andrassego jest nie- 
bezpieczny, szezególniej dla Austryi. 

Del. Demel: Mimo powołania się pa- 
na ministra spraw zagranicznych na wyższe 
prawo międzynarodowe od konstytucyi na- 
szej, której porównanie z statutem gminnym 
nie jest budujące, i mimo powołania się na 
prawo korony co do wypowiadania wojny i 
zawierania pokoju, wniosek Herbsta słusznie 
jest umotywowany względami na konstytu- 
cyę. Okupacya nie ma nie wspólnego z wojną 
lub pokojem. Zawsze była mowa tylko o 
mobilizacyi dla zabezpieczenia pokoju euro- 
pejskiego, a więc nie o wojnie, lecz o akcyi 
pokojowej, a to takiej, że Austrya swoim 
kosztem chciała przyczynić się do utrzyma- 
nia pokoju europejskiego; o wojnie austry- 
ackiej lub o pokoju austryackim mowy tu 
niema. Wniosek Herbsta broni konstytueyi, 
prerogatyw parlamentu, których dla wzglę- 
dów oportunizmu wyrzec się nie wolno. 
Mowca odmawia słuszności zapatrywaniu hr. 
Andrassego, że trzeba było powiadomić go 
o przewodniej myśli wniosku opozycyjnego, 
by mógł przygotować się nieco na obronę; 
a dalej, wspomniawszy o naruszeniu ustawy 
wojskowej w okupacyi wywodzi, że dyplomaci 
powinni wykonywać prawo międzynarodowe 
na zasadzie konstytucyi swego państwa, a 
nie stawiać tej konstytucyi pod prawo mię- 
dzynarodowe. 

Del. Bareuther: Jakkolwiek zga- 
dzam się na wniosek Herbsta, muszę jednak 
dwom preopinantom zwrócić uwagę, że nie- 
trafnie pojęli porównanie hr. Andrassego © 
konstytucyi i statucie gminnym. Był to tyl- 
ko przykład, że jak nie można statutu gmin- 
nego stósować do całego państwa, tak kon- 
stytucyi tego lub owego państwa nie można 
zastosowywać w prawie międzynarodowem. 

Del. Teusch|l stwierdza, że Rada 
państwa ma prawo odrzucić traktat berliń - 
ski, ułożony przez mocarstwa i ratyfikowany 
przez koronę, choć trudno przypuścić, iżby 
rzeczywiście odrzuciła. (Ma to być polemika 
przeciw hr. Andrasiemu, gdy tymczasem hr. 
Andrassy w istocie nie ianego nia powie- 
dział w zwalezanym przez Teuschla ustępie. 
Przyp sprawoza.) 

Del. Kheveuhiiller zapytuje, czy wnio- 
sek Herbsta ma na celu przeszkodzić wszel- 
kiej dalszej czynności delegacyi? 

Del. Walterskirehen godzi się na 
wniosek Herbsta nietylko dla jego motywów, 
lecz i ztąd, że kredytu 60 milionowego uży- 
to wbrew inteneyi przyzwalających, użyto 
nieprawnie, a tem więcej nieprawne jest prze” 
kroczenie t go kredytu. 

Min. wsp. skarb bar. Hofmann: (0 
się tyczy niedokładności projektu, nie moge 
temu zaprzeczyć. Ale w radzie ministrów u- 
chwalono dać ustne do niego wyjaśnieni8- 
Zresztą projekt jest rezultatem kompromisu 
między gabinetami wspólnymi, wiedeńskim ! 
peszteńskim. Jako punkt główny trzeba m 
tu podnieść, że żądanie absolutoryum nie 287 
chodzi w projekcie; gdyby o to chodziło 
rząd byłby gotów zaproponować modyfikś* 
cyę lub umówić się co do niej z komisyś: 
Pan Herbst powiedział, że w kilkunastu Ha 
czbach dodanych do projektu mogą się mie” 
ścić także wydatki na administracyę cywil- 
ną. Nie ulega wątpliwości, że kredyt 60-m1- 
lionowy przyzwolono na rozwinięcie i utrzy” 
manie siły zbrojnej. To też, gdy wystąpi” 
no z kwestyą administracyi cywilnej i Po 
krycia jej kosztów, powiedziałem: nie! — b 
przyzwolony kredyt nie ma nie wspólnego? 4 
wydatkami organizacyjno- administracyjne m 
A skoro mi odpowiedziano na to, że rzeczy 


4 


i 


5 


tych nie można bezwarunkowo ro j 
jestem tego mniemania, że o ile „ae te 
trzymają się zdala od przyszłej crganizacji i 
mają na celu tylko ułatwić okupację i jej 
przeprowadzenie, odmówić ich nie Bola, 
ale uważałem sobie za obowiazek prowadzić 
Z nich osobny rachunek i łożyć je tylko pro- 
Prozne, zastrzegając sobie z niech pre- 
ensyę do finansów Bośnii. Czyż więc pokry- 


jaki zostali przyjęci jej ambasadorowie z przy- 
jẹciem- posłów rossyjskich ; w końcu na cóź 
przywążywać wagę do rozmowy generała 
Kaufmeonna w Taszkencie z posłami afgań- 
szimi? Podaliśn=y wczoraj tekst tej rozmowy 
a czytelnik zroznmie niewątpliwie, dlaczego 
Anglia wysuuła z niej przestrogę dla siebie 
i dlaczego w ogóle w tej sprawie okazuje się 
tak niecierpliwą i zirytowabą. Zresztą łatwo 
być może, że parlament w chwili zebrania 
się znajdzie tę sprawę już bardzo uproszczo- 
ną. Sądząc z depesz nadsyłanych od dwóch 
dni nie możua się spodziewać, aby Afgano- | 
wie mogli długo stawiać opór wojskom an- 
gielsko-indyjskim. Gros wojsk angielskich, 
któremu Peszawer służy za podstawę opera- 
cyj, zajęło z wielką łatwością wąwóz Khy- | 
berski i zdobyło frt Ali Musdżyd, który z8- 
mrkał ten wąwóz. W inuej stronie kolumna 
operująca na południu zajęła Sibi, miasto po- 
łożoue na granicy Beludżystanu i ważny punkt | 
strategiczny, który dominuje nad jeduą z 
dróg prowadzących z tej okolicy do Afgani- 
stanu. Jedynie etrasznymi nieprzyjacielem, z 


tych zapisków nie musiało być rzeczą łatwą, 
bo kaligrafia i ortografia p. Passamente sta- 
łę oczywiście w sdpowednim siosuu.u do 
jasności jego myśli. Wysauć kierające idee 
„z takiej bazgraniny było może trudniejszem 
` zadaniem, niź odeyfrowanie hieroglifów. Zna- 
leziono dwa pisma: kawał papieru, podarty 
i zabazgrany niebieskim atramentem po ohu 
stronach i matą książeczię w okt.wce, Za- 
| pisaną także niebieskim atramentem. Swistek 
i papieru znaleziono przy sprawcy w chwili aresz- 
'towania a książeczkę w mieszkaniu. Nastrzęg- 
kach papieru jest spisany niby statut socra- 
listyezny, który dzieli się na niezliczoną ilość , 
artykułów. Początek tak opiewa: „Drodzy 
; bracia, ludzie całego Świata, wam przypada 
„zadanie rozwiązania kwestyi społeczeństwa 
li całego światal* Po tym wstępie następ 'ją 
j artykuły. Warunkami szezęścia wszechświata 
są: Nmierć królów, cesarzy, książąt i „eko- i 
| nomia narodowych rodzin“. To główna rzecz 
| ale są jeszcze inne potrzeby. Środki służące 
„do prowadzenia mojny muszą być skasowa” 
ne, a wskutek tego odpaść muszą oczywiście 


pływa z traktatu berlińskiego, a ponieważ 
właśnie wedle zasadniczych ustaw państwa 
podobne traktaty potrzebują przyzwolesia 
parlamentu, więc wynikają tu wszystkie 
konkluzye, które przytoczył Herbst w swym 
wniosku. i 
Przewodaicząry ks. Czartoryski 
mniema, że dyskusya o naruszeniu dek 
wano niektó . AE: wojskowej nie należy do delegaeyi, lecz do 
wilną e SĄ datki zę administracyę cy- Rady państwa; prosi tedy dla uproszczenia 
okupacją ? Taj W ee związku z dyskusyi nie mówić już o tej kwestyi. 
0 ai AREA ae AO w ten sposób, Del. Giskra powiada, że nie tu miej- 
M Dom BIE EW | 4 PA 86e do merytorycznej oceny polityki mini- 
świadczeniem nadmieni To u z tem 0-,sterstwa spraw zagranicznych ; znajdzie się 
nie wiadomo, istni TREN E jak powszech- Í później do tego sposobność. Zniewalają go 
nistracyjny dla s oby do ny aparat admi- jednak słowa ministra spraw zagrawieznych 
tylko naczelnik a ODSZArÓW ; jest nie- , o stanowisku austryackich ciał reprezentacyj- 
W ministerstwie kęs EEJOWEBO, lecz nawe nyeh w ogólności, tudzież o stanowisku kon- 
Zono osobną ko „aw zagranicznych urzą- | gresu ponad konstytucyą ojczystą, żeby nie 
oczywiście wyma awa administracyjną, co | pomijać już tej pierwszej sposobności i za- 
Min. ws e. wydatków, protestować przeciw zapatrywaniom pana mi- 
Aby ten a p- skarb. bar. Hoffmann: mistra. Prosi przeto, aby ten protest zapisa- 
parat administracyjny istniał jako | no do protokołu z posiedzenia dzisiej zego. 


Instancya l 
ub ; ; e A 
zaprzeczyć, w, adza, temu stanowczo muszę Í Przewodaiczący ks. Qzartoryski o- 


czy w pewn 7 jest to tylko aparat dorad- i świsdcza, że protest ten może być zapisany , generałowie. Nal»ży także rozpędzić na ezte- . którym będą miały do walezenia wojska an- 
udzielania a Sprawach specyalnych dla jako protest p. Guskry, ule nie może gouwa-*ry wiatry prefrktów, Żaadarmów í polieyan-  gielskie, jest zimno panujące w obaenej 
antowj, Nie azówek pożądanych komen- |Żać za protest komisyi. „tów. Rekonstruktor Świate nie zapomina przy- porze na wszystkich tych wyżynach i we 


i 
ztąd żadne SAN to władza i nie urastają 


el. Ru 
88 zwrae 
bot 0 prawnej i 


Min. spr. zagr. hr. Andrassy: Po- 
1 dzielam zdanie pana przewodniczącego, ale 
się przeciw wywo-|i przeciw osobistemu p. Giskry pro- 


item, że sam jest kucharzem. “Mla tego sro- wszystkiech tych wąwozach, których wyso- 
gie kary muszą spotkać wszystkieh kramarzy : kość wynosi w przecięciu od 2 do 3000 me- 
,którzy fałszują wagi i miary. Organizator j trów. Co się tyczy siły odpornej wojsk af- 


już na en pretensyi do finansów Bośnii, ftestowi muszę z aprotestować. Ani, domaga się uniwersalaej taryfy dla wszyst- | gańskich, można ją uważać za bardzo wstrzą- 
e Bośnia k gresie lord Salisbury dowodził, | słówka nie powiedziałem z tego, co mi przy- ; kich wiktuałow, podzielonej na trzy klasy i, Śniętą, jeśli nie zupełnie złamaną. 
in > wzbogacała skarbu tureckiego. | pisuje p. Giskra, owszem powiedziałem wręcz , stałych cen, tak aby każdy mógł wybrać = 

ca się prze R zagr. hr. Andrassy zwra- | coś inaego; mianowicie nie odmawiałem par- | sobie jadło odpowiadające jego podniebieniu 
niu ustaw w Zarzutowi Demela o narusze- | lamentowi prawa sądzenia o traktacie, owszem $i stanowi kasy. Dalszy artykuł statutu uni- (Wyprawa ma Afganistan.) 
koby sa M pojskowej w okupacji, która ja- | kilkakrotnie przyzaawałem mu to prawo. wersainej republiki usuwa z powierzchni zie- Kerespondent Köl. Ztg. pisze z Lon- 
€zy to była a wojną. Otóż eo do kwestyj, Del. Herbst, powtórzywszy wiele z; mi raz na zawsze skąpców, ludzi obleśnych, f dynu 22 b. m. Operacye przeciw wąwozowi 
poselskiej „Uk czy nie, sam adres Izby | pierwszych wywodów swych, powiada dalej: „lichwę i w ogóle wszystkich tyranów w ja- Khyberskiema rozpoczęły się w sposób na- 

ło w l Adat „nWkroczeie doprowa- | Minister wspólnej skarbowości uznał niedo- ; kiejkolwiek formie. Jednego tylko nie usuwa stępujący : Dnia 20 wieczorem nadszedł do 
yła wojna ywistości do wojny". Jeśli przeto | stateczność projektu, a to stało się wskutek | kucharczyk t. j. podatków. Podatki mają ist-| obozu w Dżemond rozkaz, ażeby wojska wy- 
skowej  * nie było naruszenia ustawy woj- | kompromisu, a więc z rozmysłem, tem wię: żnieć i nadal i to w formie pogłównego. Oso- | ruszyły naprzód. Natychmiast wysłano jedną 


el. Russ stwi ie j 
czywie.: stwierdza, że takie jest rze- 
nie było pec -Y wanie Izby poselskiej, ale 
przedstawi, Zapatrywanie rządu, który zawsze 

dowi kongres i traktat jako akty po- 
Z sobą Pot więe stawa w sprzeczności sam 

+ 48 Sem del. "ae a 
mo - Spraw zagr. br. Andrassy: Nię 
S kłąać takiej sprzeczności po stronie 
trywanie jA Jawnie określił był swoje zapa- 
winięcje sił wśród pewnych okoliczności roz- 
utną ko Suy zbrojnej może stać się abso- 

Liecznością , gdyby to byłe w inte- 
mad TESÓW ‘monarchii. Przeciw 
mienia minister, że ani na 


2a ato 
tytueyi 
co 


dle kong 


Ur prosi c wyjaśnienie. We- 
menty 


Potrzeba przyzwolenia parla- 

alow, poł, aktatów handlowych i trak- 

te ACZOn ych 

may 7 aluemi 
dat (A: 

tat taki berliński 


z ciężarami lub zmianami 
Zachodzi tedy pytanie, czy 
Można pojmować jako trak- 
mandacie jest tylko oświadczenie 
€ stosanki w Bośnii są t go ro- 
miga oj ma prawo interweniować. 
ma w tem żadnego. 
a e e ann sądzi, że wywođy 
Banite. A ad pronnan 
: cyi, ale gdyby ten wnio- 
k: Pig truduoby A pairzćć się końca 
. tym i nad innemi projektami, 
Sobie Podobni Dla tego wypadałoby postąpić 
wWojs Gz jak w obradach nad budże- 
ady, z za ki t. j. wziąć projekt pod 0- 
k jej rz zężeniem Rudzie państwa praw, 
Leci Ej stugują. Ztąd głosować będzie 
dziennego, oskowi o przejście do porządku 


s. Del. N : 
Jeśli byy, , UWirth prosi o wyjaśnienie: 
Jującą Jia wojna, któż był drugą stroną wo- 


Barq Min, Spraw zagr. b 
nie z0 wdzięczny gr r 


Andrassy: 


za to zapytanie. Nigd 
bron Bani była wojna, tylko GC 
e in ŻW zaczepkom przytoczyłem orze- 
| Jeste; Mandat europejski nie jest 
rej Ast, o misyą wojskowo polltyczna, 
0: Wegry „podjęły się w intere- 
ię meJskim » jak swoim własnym, i 
ropa; SIały. Nie byłoby dziś ani po- 
atam e ani spokoju po uad gra- 
i Znad. gdybyśmy mandatu nie byli 
wiegę z się później sposobność, by 
A 2 mi daleka myśl, bọm u- 
BBY była wojne, iż raczej sam 
Wprawdzi „ABM stroną wojującą ? Zewsząd 
je. Pea że to wojna ; Ja zaw- 
posłanniet Tzymywałem. Prawda, że 
| aB a „europejskie spotkało się 
tórej strony, to pewnie tym- 

l. Sy Lie już się wyjaśniło, 
Be aup: Jeśli tak, to pan mi- 
ug anicznych przyznał, że nn- 
» Uezyni awy wojskowej. Co się tyczy 
t W Mandate onej przez kogo innego, mię- 
Ah : DOŚĆ a aktatem, pominawszy już 
tatem, A N mandat przyjęty staje się 
+ ÌŻ mandat berliński wy- 


cej przeto jestem przeciwny obradom nad 
projektem. Równie ważna jest kwestya wy- 
datków; mamy wskazówki, iż koszta admini- 
stracyi 2 wl 
wał minister wspólnej skarbowości. 


nie rządu tego musi być w planie. Dalej wy- 


prawnienia żydów, które to postanowienie nie 
weszło w życie jako niezgodne z konstytu- 
cyą rumuńską. To po prostu straszna rzeczy! 
Bez przyzwolenia Rady państwa nie można 


lać nie, eo jest konsekwencyą traktatu, nasza 
uległość równałaby się wyrzeczeniu się kon- 
stytucyi. Rzecz to pewna, że korona nie na- 


wewnętrzne. 


Min. 


Spr. zagr. 


każdy obywatel opłacać miesięcznie tytułem | 


f 


p 
` 


Powtarzam, że prawa parlamentów nie po- j Ce, nie zginie w ogniu, leez wyprawiony 
dawałem w w (pliwość, tylko co do formy, ; dzie na tamten świat drogą mokrą. W swych 


bny artykuł stanowi, ile i w jaki sposób ma 


podatku de kasy komunalnej, prowincyonaluej 


cywilnej są większe, niż je pokry- ji uniwersalnej i to wszystko dla zbawienia 
Tak n.; ludu i zbogacenia kas publiczaych, Za te 
p. komendant w Bośnii książę Wirteraberg- | 


ofiary ma być skasowaną nędza i przekupnie 


ski jast wyraźnie joficyalnie mianowany na- | bez względu na płoć i wiek. Uniwersalna 
czelnikiem rządu krajo *ego, a więc utworze- | republika, w żelaznej swej konsekwencji zuo- 
İsi także wszystkich emerytów i stanowi: 
wodzi mowca, że kongres nie może stać po-; „Wdowy i kobiety w stanie błogosławionym 
nad konstytucją austryseką, skoro nie stoi na- | otrzymają emerytury i nie potrzebują o to 
wet ponad konstylucyą rumuńską. Traktat bo- | prosić va stemplowanym 
wiem nakłada na Rumunię obowiązekrówno a-; wiluy pozostaje i nadal, toż semo stowarzy- 


papierze”, Stan cy- 


szenia robotników, kióre są nawet rzeczą nie- 
zbęd..ą. Dalszą zdobyczą „jest prawo do ro- 
baty i do emerytury, nareszcie prawo pasz- 
portowe*. Po tem wszystkiem następuje u- 


myśleć o ważności traktatu berlińskieg ; bez stawa karna, i jaka ustawa! Ustawodawca 
tego przyzwolenia delegacya nie może uchwa-  Passamente ma wielki respekt przed własno- 


ścią. Ustawy jego są dla złodziei i oszustów 
bardzo surowe. „Każdy złodziej lub oszust 
będzie żywcem spalony“. Fałszerzy monet 


ruszy konstytucyi; tem mniej nam wolno jej czeka szubieniea i to podług całkiem nowej 
się wyrzekać. Sprowzdziłoby to komplikacje | metody. Ale ustawodawca zna sę 


także i na 
okolicznościach łagodzących. Oszust, za któ- 


hr, Andrassy:jrym przemawiać będą okoliczności łagodzą- 


bę- 


w której wśród danych okoliczności najle- ; zapiskach przyznaje skrytobójca, że jest wiel- 


piej go użyć, jestem 


stałaby niżej od rumuńskiej. Przykład ten 
nie jest trafny: co do mnie bowiem, znaj- 
duję tu same różnice, 
nie widzę podobieństwa. Jeśli kongres w mię- 
szał się w wewnętrzne stosunki Rumunii, stało 
się to dla tego, że Rumania była państwem 
podwładnem, była częścią Tnreyi, któremu 
Europa mogła przyznać pewne prawa pod 
pewnemi warunkami. Mocarstwa na kongre- 
sie były powołane uregulować wewnętrzne 
stosunki Rumunii. Wielka też różnica w tem, 
że Rumunia nie była reprezentowana La 
kongresie. Różnice więc można tłómaczyć 
tylko na korzyść stanowiska Austro- Węgier, 
a podobieństwa między stanowiskiem naszej 
monarchii a Rumunii niema żadnego. 

Na tem skończyła się dvskusys, & w 
jgłosowaniu przyjęto wniosek Herbsta 14ma 
głosami delegatów z Izby poselskiej przeciw 
6 głosom delegatów z Izby wyższej- 

Poczem del. Herbst, wybrany spra- 
iwozdaweą, wydobył z kieszeni gotowe już 

sprawozdanie, która będzie wniesione do 
;p'łnego zgromadzenia, odczytał je i przez 
: tẹ samą większość przyjęte oddał natych- 
; miast do druku. Sprawozdanie to (już mamy 
(je pod ręką) zaczyna 
.wnie powtarzającemi część pierwszych wy- 
i wodów Herbsta, a kończy się wnioskiem 
í przywiedzionym na początku niniejszego 


sprawozdania naszego. 


RD NIA 


SPRAWY ZAGRANICZNE 


(idee kucharza-królobójcy). 

i Z zapisków znalezionych przy sprawcy 
zamachu na życie króla włoskiego złożył ne- 
politański Pungolo pewną całość z której 
można powziąć wyobrażenie o nowym „Sy- 
stemie świata“ jaki wylągł się w głowia tego 
„międzynarodowego* kucharza. Odeyfrowanie 


Gazeta Lwowska z daia 27 listopada 1878. 


zdania odmiennego. | bicielem Chrystusa, jako wzoru stał.ści cha- 
Preopinant powołał się na przykład Rumu- : rakteru, 
nii i dowodził, że konstytucya austryacka i abuegacyi. 


tudzież Brutusa jako wzoru odwagi 


a absolutnie żadnego (Parlament angielski i kwestya afga- 


misiańską.) 

Parlament angielski został zwołany na 
dzień 5 grudnia. „To wezesue zwołanie Izb 
brytyjskich, pisze Journal des Débats, jest 
spełnienieniem obietuicy danej przez lorda 
Beaconsfielda w odpowiedzi na żądanie au- 
dyeneyi, której się domagał przed kilkoma 
dniami lord Luwrence. Parlament zajmie się 
więc w najbliższym czasie kwestyą wojay z 
Afganistanem a pan Gladstone będzie mógł, 
jeżeli zechce, oskarżyć rząd o pogwałcenie 
aktu z 1858. Ale daleko mniej jeszcze ani- 
żeli interpelacyami w sprawie polityki rzą- 
dowej podezas wojny turecko-rossyjskiej, zdo- 
ła on teraz spowodować rozdwojenie większo- 
ści. W chwili, kiedy kraj jest zaangażo- 


i wany w wojnę, której skutki mogą być bar- 


dzo ważnemi dla potęgi i powagi Anglii, 
mało znajdzie się w Anglii ludzi, którzyby 
przywłaszczali sobie prawo krytykowania rzą- 


: du, aby go osłabić, Gdy wojna się skończy, 


się motywami dosło- : 


będzie można według upodzbania roztrząsać 
kwestye wśród korzystniejszych dla kraju 
warunków. Wtody będzie można zażądać 
wszelkiego rodzaju rachunków i rząd będzie 
musiał je przedłożyć. Dzisiaj ma się rzecz 
zupełuje iuaczej. Glsdstone i jego przyjacie- 
le, szczególnym zbiegiem okoliczności, zna- 


O SZK ZJ a „epa z spy BETWAY ZPA „cery o p O dy a 


brygadę do Lashury, dokąd dostała się bo- 
ceznemi ścieżkami a przenocowawszy tam, 
stonnęła nazajutrz rano w wąwozie 2 kilome- 
try długim, położcnym z tamtej strony Ali- 
musdżydu. Celem tego ruchu było po części 
odciąć odwrot załodze Ali musdżydu, po czę- 
ści zaś zaatakować z tyłu tę warownię, Dru- 
ga brygada wyruszyła 21 bm. o godzinie 2 
z rana w tym samym kierunku i miała po- 
lecenie obsadzić wzgórze Rhotas czy Khosas 
zajęte przez Afganów i bronione 5 działa- 
mi, poczem miała zająć pasmo gór łączące 
się z tym papórkiem, ustawić tam działa i 
otoczyć Alimusdżyd podczas gdy piechota 
miała po stoku góry zejść aż do łożyska rze- 
ki, i zaatakować Alimusdżyd, tudzież bateryę 
afganistańską ustawioną w dolinie, z lewe- 
go boku i z tyłu. Do ataku z frontu nadro- 
dze zwanej Mackeson, były przeznaczone dwie 
brygady, które wyruszyły z Dżemondu 21 b. 
m. o godzinie 6 z rana. „O tymostatnim a- 
taku donosi do Londynu p. Archibald Forbes, 
sprawozdawca wojenny zaany z kompanii 
rossyjsko-tureckiej: O świcie stał generał 
Browne ua małej równinie pod Dżemond, ce- 
lem obserwowania maszerujących Żołnierzy. 
Najpierw przeszła straż przednia pod do- 
wództwem generała Appleyarda; następnie 
oddział wspaniałego 14 pułku, oddział 81 puł- 
ku (królowej), dalej dwie kompanie krajowych 
saperów, baterya dział górskich i artylerya 
konna Mandersona. Gdy wojska te przesunęły 
się przed nami, wyruszył sztab na front. 
Droga jest dość nierówną aż do wąwozu 
Shadi Bhuziar; ztąd jest nieco lepszą a 
zwiaszcza ta część, która nosi nazwę gene- 
rała Mandersona. Przed nami, na szezycie 
góry Sbagai, poza obrębem strzałów, stała 
uieprzyjacielska pikieta konaa. Straż przednia 
maszerowała bardzo szybko, zajęła jeszcze 
szybciej wzgórze i rozpoczęła ztąd o godzi- 
nie 10 z rana ogień karabinowy przeciw pi- 
kiecie nieprzyjacielskiej, która dawszy kilka 
strzałów, cofnęła się. Wojska nasze posuwa- 
ły się ciągle naprzód i zajęły wkrótee pa-, 
smo gór Shagai, zkąd widać wyraźnie Ali- 
musdżyd. Na odległość 2500 kroków rozpo- 
czął się ogień karabinowy i tyralierka nasza 
oczyściła wkrótce front nieprzyjacielski, po- 
czem oddział wojsk krajowych zwrócił się na 
prawo, celem patacia na Alimusdżyd, podczas 
gdy inay oddział na lewem skrzydle zajął 
bez oporu wieś Lalla Chena i wieżę na prze- 
ciwległym pagórku. O godzinie 14 w połu- 
dnie padł pierwszy strzał działowy Z Ali- 
musdżydu. Pocisk eksplodował w powietrzu. 
Drugi pocisk, dobrze rzucony, przeleciał nad 
głowami sztabu stojącego na pagorku Shagaj, 
i padł za sztabem sle nie pękł. Piechota na- 
sza musiała zatrzymać się dłuższy czas nim 
ciężka baterya, ciągiiona przez słonie mogła 
być ustawiona na górze; z tej przerwy sko- 
rzystała konna artylerya i zatoczyła swe działa 


leźliby się ziowu w jedzym obozie z rossyj- | na naszem pr. vem : krzydle. Z fortu w Alimus- 
skiemi mężami stanu i publieystami. Ci osta- | dżyd dpowiadanc na strzały nasej artyleryi 
tni nie mają dość sarkastycznych słów „dla ! konnej i w krótce rozwini’ siężywy ogień, Tym- 
wspólnego braku konsexweacyi w polityce czasmi od.zwał» 8 ęstrzały także na lewem 
"Avglii wobec Afganistanu“ i z przyj: mno- į skrzydle z Akmusdżyd  Niektócy tłumaczyli 
ścią szydzą z trwogi, jaką pabawia Asglików to sobietem, że Mx pherson rozpoczął atak 


świeży postęp Rosy! na północnej granicy 


> „i Aid p flankowy z paszego prawego skrzydła. Ala 
państwa emira Kabulskiego, Anglia podług i Afganowie 


pod Almusdżyd trzymali się 


zdania dzienników rossyjskich zupełnie nie- { dzielaie, chociaż zdawało się, ża są zagro- 


potrzebnie 
dycyara', które przed kilku miesiącami zbli- 


żyły się aż do Merwu ; nie ma najmniejsze- ' ganowie odpowiadali z początku 


niepokoi się rozmajtemi ekspa- żeni z boku i z frontu. 


l Działa naszej kou- 
nej artyleryi były dobrze obsługiwane. Af- 


na nasz 


go powodu du obawy porównając sposób, w ogień bardzo żywo, później coraz słabiej. O 


godzinie 1 z południa zatoczono na wzgórza 
nasze działa ciężkie, tudzież dziesięciofun- 
tówki stojące pod komendą Mageanisa. Te 
ostatnie działa zajęły miejsce konnej artyle- 
ryi, podczas gdy 40fnntówki grały przeciw 
prawemu skrzydłu afgańskiego stanowiska. 
Działa afgańskie odpowiadały powoli ale cią- 
gle i były dobrze wymierzone; da się to 
głównie powiedzieć o 7fuutówkach ustawio- 
nych w średnim baetyonie. Około godziny 2 
z południa padły dwa pocisk i z 40funtówek 
naszych na średni bastyon Alimusdżydu, zbu- 
rzyły większą część tego bastyonu i zdemoa- 
towały widocznie jedno działo, które strze- 
lało najlepiej, Pod osłoną artyleryi wyruszyła 
nasza piechota naprzód, a hareownicy zaczęli 
wspinać się po stromych stokach Rhotasu. 
Na naszem prawem skrzydle słychać było 
wyraźnie ogień karabinowy naszej brygady 
wspinającej się na szczyt Rhotasu. Po go- 
dzienie 2 rozpoczęła nasza piechota stanow- 
czą akcyę. 4 brygada wzięła lewy brzeg do- 


liny i pomiędzy skałami podążyła w kierun- : 


ku Alimusdżydu, podczas gdy 3 brygada 
trzymała się po prawej stronie. Po przepra- 
wie przez ostatni skalisty grzbiet lewego 
stoku, dostały się nasze wojska na wyżynę 
skalistą, która sięgała prawie aż do stóp 
skały na której stoi Alimusdżyd, a żołnierze 
nasi szli ciągle naprzód wśród gwałtownego 


ognia podtrzymywanego przez nieprzyjaciela, 


który zajął skaliste stoki. Tymczasem wmię- 
Szała się do akeyi baterya Manderzona, która 
posuwała się zwolna wzdłuż koryta rzeki. 
Cztery działa nieprzyjacielskie, które zamil- 
kły przedtem, zaczęły grać na nowo, a nie- 
przyjaciel wprowadził do boju nowe działa, 
które ustawił na nowych pozycyach. Wobec 
spodziewanego współdziałania dwóch brygad 
wysłanych do obejścia pozycyi i z powodu 
zapadającego zmroku, odroczono dalszą ope- 
racyę, chociaż niechętnie, de dnia następnego. 
Dla zasłonięcia naszych stanowisk zarządzo- 
no potrzebne środki ostrożności i wojska na- 
szego lewego skrzydła (4 brygada) przeno- 
cowały na zajętych pozycyach. 3 brygada 
zajęła na prawem skrzydle stanowiska pod 
Alimusdżyd i była już bliską przypuszczenia 
szturmu. 

Tak stały rzeczy w Afganistanie wczo- 
raj wieczorem. Doniosłem wam tymczasem 
w drodze telegraficzi:j, że Afganowie, gdy 
brygada pułkownika Tyllera zajęła wąwoz na 
ich tyłach, opuścili w nocy fort Alimusdżyd. 
Dzisiaj (22) zrana zajęli Anglicy ten fort i 
przygotowują się do dalszej wyprawy. Jeżeli 
sprawozdawca Standarda jest dobrze poin- 
formowany, nie mają Anglisy na razi: Za- 
miaru wysuwać kolumay Khyberskiej dalej 
jak do Dakki, tuż pod Lashurą. Tam ma się 
oszańcować brygada i pozostać aż do wiosny 
i dopiero wtedy pomaszerować dalej w kie- 
runku Dźellalabad. Sz'zpy dckoła wąwozu 
Khyber ujęli sobie A"slicy przyrzeczeniem, 
że wypłacane im będą jak dawniej zasiłki 
pieniężne. Z tych szczepów będzie utworzo- 
ną policya, która czuwać będzie nad Wwąwu- 
zem i nad utrzymywaniem komunikacyi mię- 
dzy Dakks a Dżemondem. Kolumna, która 
ma operować w dolinie Kurumskiej a która 
wyruszyła także wczoraj z raua, ma dotrzeć 
aż do końca duliuy, spędzać po drodze za- 
łogi z fortów okolicznych, oczyścić wąwoz 
Shaturgardun i zająć leże zimowe. Wczoraj 
wyruszyła także kolumna z Qnetty. Ma ona 
zająć pozycyę pod miastem Pisheeu oddalo- 
nem o dwa dni marszu od Quetty i oczeki- 
wać tam posiłków wysłanych z Multan pod 
dowództwem generała Stewarta. Dopiero pó- 
Źniej wyruszą te wojska aż do  Kandaharu, 
zajmą to miasto i przezimują tam.“ 


(Powstanie arabskie). 


O dość niebezpiecznym dla Porty ru- 
chu Wahabitów w półaoenej Arabii otrzy- 


mała Pol. Corr. z Damaszku 5 listopada na- | 


stępujące autentyczne jak zapewnia, sprawo 
zdanie: Przed kilku dniami otrzymał tutej- 
szy generalny gubernator wiadomość o wy- 
buchu groźnych niepokojów w arabskiej pro- 
wineyi Nedżed. Podług oficyalnyeh donie- 
sień naczelnikiem tego ruchu jest Arab Ab- 
dullah Ibn Fessat. Jest to naczelaik potęż- 
nego szczepu pozostającego od dawuych cza- 
sów pod panowaniem tureckiem. Władze tu- 
reckie musiały opuścić główną miejscowość 
Rijad i iane większe miasta prowincji. 
Powstanie tv nie powinno być dla Por- 
ty niespodzianką, przeciwnie dziwić się na- 
leży, że gospodarka turecka już dawniej nie 
wywołała tam powstania. Prowincya ta za- 
mieszkana przez potężną sektę Wahabitów 
słuchała przez dłuższy czaa rozkazów nacze]- 
nika Feysula (zmarłego w roku 1867), ktćry 
kilkakrotnie zaprażał nawet świętemu mia- 
stu Medynie i zmusił emira tego miasta do 
szukania pomocy w Konstantynopolu. Nie 
jast także tajemnicą, że Anglicy podburzali 


Wahebitów do powstań i napadów ma nro- | 


wincye Hedżas i Geme Tak było w roku 
1886, gdy szeryf Abdul Gbalib. zagrożeny 
przez Wahabitów, cofnął się do Dżeddy. An- 
glicy spodziewali się bowiem, że szeryf zwró- 
ci się do nich o pomot przeci Walsbitom 
i w tym celu smbarkowali jaż nawet 8000 


ludzi w El-Ktf. Jsko lojalny imuzułmznin | zapowiedziany na dziś odczyt, odbędzie się we Śnieżna dnia 3 b. m. wstrząsnęła i oranżeryą | 


G 


zwrócił się jednak emir do Sułtana Mahmu- 
da, ktory w rzeczy samej przysłał mu po- 
siłki z Egipin, tak, że Anglicy mimo naj- 
większej chęci nie mogli się wmięszać do 
tej walki. Gdy jednakże b. wicekról egipski 
Mehemet Ali, odparłszy z rozkazu sułtana 
Wahabitów, spostrzegł, że Abduł Ghalib za- 
żywa zbyt wielkiego znaczenia w kraju, ka- 
zał go uchwycić, związać i zanieść na pe- 
kład tureckiego okrętu wojennego a następ- 
nie zawieźć do Saloniki, gdzie więzień umar 
z zgryzoty, ajak inni twierdzą, wskutek za- 
danej trucizny. Po uspokojenin centralnej A- 
rabii doradził Mehemet Ali Porcie, aby szei- 
kiem Medyny zamiauowała szeryfa Mahmuda 
Ibn Nauma, potomka imama Hassan Kitabe, 
który miał pochodzić od proroka. Ale krok 
ion wywołał w kraju wielkie oburzenie, tak, 
iż sułian Abduł Medżid zaraz po wstąpieniu 
na tron, idąc za radą W. Wezyra Chozrewa ba- 
szy osadził znowu w Hedżas Abduł Mutali- 
ba, syna Gheliba, jako prawnego następcę 
dawnych szeików. Ten pod pozorem, że Por- 
ta przypuszcza Anglików do wybrzeża arab- 
skiego posunął się tak daleko, że zaczął gło- 
‘sié świętą wojnę przeciw Turkom. Zdradzo- 
ny i pobity został przywieziony w roku 1850 
do Koustantynepola, jednakże w sześć lat póź- 
niej został mianowany emirem Mekki pod 
warunkiem, że ogłosi w Arabii hattihumayun 
sułtana Abduł Medżida. Ostatecznie nie mógł 
się on jakoś zastosować do tych „nowości“ 
i ogłosił ponownie świętą wojnę przeciw 
Turkom ; powtórnie uwięziony dostał się do 
a al. gdzie umarł. Wskutek ra- 
idy lorda Redeliffe'a mianowała Porta jego 
następeą syna jego Ibn Nauma z tytułem 
,baszy a po jego Śmierci jego brata Husseina. 
Szeikowie hedżascy nie mogą jeszcze teraz 
przebaczyć Turkcm tego targnięcia się na 
prawa dziedziczne rodziny Hassana Kitabe, a 
ponieważ męskie potomstwo tego władzey 
miejsc świętych składa się jeszcze teraz z 
Í 85 rodzin, więc liczba nieprzyjaciół Turcyi 
jest już z tego powodu dość znaczna. (Ci 
malkontenci nie ukrywali bynajmniej swej 
radości z powodu ostatnich klęsk tureekieh, 
w których upatrywali kurę boską. Tak samo 
usposobione są względem Turków szczepy 
Horb, Doni-Harnud, MKodeil, Doni-Hassan i 


wojowników. Aribowie hedżascy szydzą pu- 
blicznie z sułtana i żartują sobie z obecnego 
jego przykrego położenia, I tak mówią po- 
między innemi: „Padyszach turecki mieszka 
w kiosku gwiaździsym, ale jego gw azda 
zamiera już w sferze słońca rossyjskiego.* 

Już ed dłuższego czasu donosił mili- 
tarny gubernator Medyny, Helet basza, że 
pcłożenie jego wskutek klęsk tureckich sta- 
io się nieznośzem. Arabscy szeikowie, któ- 
rzy od trzech ht od zubożałej Tarcyi nie 
otrzymywali żadnych subsydyów, objawiają 
aałkiem otwarcie swoje niezadowolenia. Na- 
leży się obawiać, aby na najbliższej uroczy- 
stości bajramowej pielgrzymów tureckich w 
Mekee i Medynie kamieniami nie powitano. 
W Yemenie, gdzie ludność arab-ka ma no- 
we powody do skarg, panuja daleko większe 
oburzenia na Turków. Przed pięciu laty 
przedsięwzięli Turcy dwie wyprawy do tej 
prowincyi i zajęli miasto Sans. Pierwszą 
ekspedycyą kierował Red:i basza, który 
spustoszył kraj i na bankiecie w Beida ka- 
zał w  zdradzieeki sposób wymordować 40 
| arabskich szeików pomiędzy a nim: emira 
Assyru. Mahmuda Ibu. Brat jego, szeik Nes- 
syra, łączy się obecnie z Wahabitami dla 
niepokojenia Turków. Następca Redifa, Mukh- 
tar basza, wiarołomnością i okrucieństwem 
swem dał ludności powody do nowych 
| skarg. Zasługuje na uwagę. że nietylko Tur- 
cy al» także ieh opiekunowie Anglicy znie- 
nawidzeni są przez Arabów. Niedawno wy- 
lądował pewien znakomity muzułmanin w 
Dżedda, aby się udać następnie w dalszą 
į podróż do Mekki. Arabowie, wskazując na 
pierś jego, zapytali. co na niej jest zawie- 
szone. Obcy przybysz odpowiedział, że to 
| jest order, który otrzymał od Kalifa w Stam- 
| bule. Nazajutrz znaleziono go zabitego. Oko- 
liczność, że oddał on kilka wizyt tamtejsze- 
mu agentowi angielskiemu, wzbudziła w 
Arabach jeszcze większe podejrzenie. Wy- 
chodzący w Konstantynopolu arabski dzien- 
nik Fl Dżewaib, propagujący przyjaźń an- 
giciską, nie ma u Arabów najmniejszego 
miru: Arabowie drą go w kawałki, gdy 
wpadnie w ieh ręce. Szeikowie w Sana 
i okołiey głoszą publicznie świętą wojnę 
przeciw Turkom. Militarny gubernator Ye- 
menu, Asspm Mustafa, udawał się kilkakro- 
tnie ale zawsze daremnie po posiłki do 
Porty. Jeśli Turcya nie zarządzi natychmiast 
energieznych kroków. może w krótkim eza- 
sie stracić całą Arabię.“ 
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Afred Potocki, spodziewany jest dziś wieczór .j w ogólności nawet z tego przybytku nie hył 


iz powrotem we Lwowie. 
— W kasynie mieszczańskiem 


Oteiba, które razem mogą wystawić 100.000 ` A ) - i 
i dzy licznemi zakładami humanitarnemi, któremi 


` słusznie chlubić się może stolica Anglii, na 


czwartek to jest 28 b. m. o godzinie 7 wie- 
czór. 

— Powrót rezerwistów. W so- 
botę powróciło z Bośnii do Sanoka 619 urło- 
powanych rezerwistów pułku piech. Arcyksię- 
cia Zygmunta nr. 45, który pozostał przez 
zimę za Sawą. Reprezentacya miasta Sanoka 


wa widok nieznanej potęgi zimy ostate- 
cznie przygnębił orangutana. Z dniem tym fe- 
bra zwiększyła się u niego, zabiano go więć 
z oranżeryi. ażeby nie widział śniegu, i poło- 
żono do łóżka w mieszkaniu inspektora. Lekarz 
zaordynował pacyentowi chininę, zupełnie jak 
człowiekowi. Pn użyciu większej dozy tego leku 


jak najserdeczniej powitała i ugościła przyby- febra złagodniała, mimo to zdrowie małpy tak 
łych żołnierzy; ulice, którędy przechodzili, {jest nadwątlone, iż mało jest nadziei utrzyma- 


oraz rynek, gdzie byli podejmowani, były oświe 
tlone. Burmistrz miasta i major Giunio mieli 
przemowy. 

+ Zmarli w ostatnich dniach: w 
Wiedniu deputowany do Rady państwa, Stefan 
Ljubisa, były marszałek sejmu dalmackiego; 
w Barbiron, we Francyi, głośny malarz zwie- 
rząt, Albert Braendel, przeżywszy lat 51: w 
Madrycie prezydent Kortezów po abdykacyi króla 
Amadeusza, a następnie prezydent władzy wy- 
konawczej rzeczypospolitej hiszpańskiej podczas 
powstania kantonalnego, Francisco Salmeron, 


— Skradzione miliony banku 
gonueńskiego, jak donosi korespondent dziennika 
Temps z Rzymu, znajdować się mają w ręku 
internacyonalistów włoskich. Tymczasem podej- 
rzanych o tę kradzież urzędników banku do- 
tychczas nie wypuszczono z więzienia. 


— Przed sądem cywilnym w Pa- 
ryżu toczyła się w tych dniach rozprawa w 
procesie cesarzowej Kugenii i cesarzewicza Lu- 
dwika Napoleona przeciw rządowi francuskiemu 
o zwrot rozmaitych przedmiotów, mianowicie 
tak zwanego muzeum chińskiego w Fontaine- 
bleau, które niegdyś należały do prywatnego 
skarbu cesarza Napoleona III, » po wypadkach 
roku 1870 przyłączone zostały do skarbu pań- 
stwowego. Już zresztą dnia 12 listopada 1873 
stanął pomiędzy pełnomocnikiem spadkobierców 
zmarłego cesarza a pełnomocnikami rządu fran- 
cuskiego układ w tej mierze, kiedy jednak 
przyszło do wykonania go, okazały się najroz- 
maitsze trudności tak, że nie pozostawało ce- 
sarzowej i cesarzowiczowi. jak udać się na 
drogę prawa. Obrońcami prawnymi pozywającej 
strony byli pp. Grandperret i Buisson-Billaut, 
ministrowie z czasów cesarstwa, zaś strony 
pozwanej p. Wiktor Lefranc, minister z czasów 
Thiersa. Sąd odroczył sprawę na tydzień. 


— Bankiet złodziejski. Pomię- 


szczególną uwagę i uznanie zasługuje towarzy- 
stwo St. Giles Christian Mission, mające na 
"celu dostarczanie uczeiwego zarobku indywi- 
f duom, odepchniętym już niejako od społeczeń- 
stwa z powodu, że za kradzież ukarane zostały 
kryminalnie. Towarzystwo to założone została 
przez Jozuę Pooła, zwanego także przez po- 
spólstwo londyńskie Fiddler John, który sam 
niegdyś ukarany został za kradzież i tak uczuł 
„to swoje nieszczęście, że stał się najgorliwszym 
| propagatorem moralności i za zadanie życia 
feałego postawił sobie sprowadzanie na drogę 
|enoty takich, którym się pod tym względem 
kiedyś noga powinęła. Powiodło mu się mia- 
' nowicie przy pomocy kółka szlachetnych osób 
'w samem sercu niejako dzielnicy londyń- 
"skiej, zamieszkanej przeważnie przez zanied- 
' bane moralnie indywidua, St. Giles, przy ulicy 
"Little Wild-Street, założyć kaplicę, w której 
sam miewa kazania w żargonie złodziejskim, 
znajdująca zwykle bardzo licznych słuchaczów, 
Raz do roku też urządza Pool dla swych „owie- 
| czek“ bankiet, na którym raczy je hojnie różne- 
{mi przysmakami, ale także dosadnemi prze- 
,mówieniami na temat pojęcia o cudzej własno- 
ści. Bankiet taki odbył się znów przed tygo- 
| dniem i liczył 250 zaproszonych a przeszło 50 
i niezaproszonych uczestników, pomiędzy którymi 
' znajdowały się osoby obojej płci i rozmaitego 
| wieku, od dzieci aż do starców zgrzybiałych. 
: Nie brakło też pomiędzy biesiadnikami figur 
prawdziwie „zakazanych*, przejmujących odrazą 
'obszarpańców i łotrów z takiem zezwierzęceniem 
w twarzy i całej postaci, iż na ich widok tru- 
dno było pokładać jaką ufność w misyę Poola. 
Z tem wszystkiem bankiet odbył się dość spo- 
kojnia i w porządku, gdyż tylko dwa indywi- 
dua, które wszczęły między sobą burdę, wy- 
pchnięte za drzwi i oddano policyi, 


| — Ze Świata zwierzęcego. W 
mieszkaniu inspektora zwierzyńca w Schónbrun- 
nie od trzech tygodni pielęgnowany jest z naj- 
większą starannością orangutan , który w po- 
czątkach paździeraika przywieziony tam został 
z innemi zwierzętami z Batawii i ciężko w parę 

' tygodni później zachorował. Już podczas tran- 
sportu do portu w Batawii dostało zwierzę to 
febry, która nie opuściła go przez cały czas 

i podróży. W zwierzyńcu czyniono wszystko, 

ażeby jak najmniej dać mu uczuć utratę swo- 

body, z dawnych przykładów bowiem wiadomo, 

' że nio tak małp nie dobija. jak brak wolności, Dla 

"tego też pozwolono orangutanowi w czasie po- 

` dróży morskiej swobodnie chodzić po pokładzie 

„i wspinać się po masztach, a w zwierzyńcu 

(umieszczono go w najobszerniejszej oranżeryi. 
zwanej palmową, gdzie przynajmniej miał cie- 

| pło i dekoracyę, która przypominać mogła mu 

i Jawę. Znajdowała się tam inna jeszcze, mniej- 

sza małpa, na którą jednak nie zwracał uwagi 


;zadowolony. Ponuro patrzył po całych dniach 
` przez okna na okolicę, a kiedy pamiętna burza 


ie jej przy życiu. W ogóloości chów orangu- 
tanów w zwierzyńcach europejskich nigdy się 
jeszeze nie powiódł w zupełności. Tęsknota za 
naturą, wśród której wzrosły, zabija te zwie- 
jrzęta przy najtroskliwszem nawet pielęgnowaniu. 
Orangutana w Schonbrunnie, dopóki był zdrów. 
karmiono surowem mięsem i mlekiem, teraz 
dostaje pacyent lekkiego mleka i rosolu, tudzież 
kleiku z mączki Nestla. 


Wypadki na morzu. Osta- 
tnie tygodnie fatalne były dla żeglarzy. Według 
wykazu angielskiego morskiego biura statysty- 
cznego w czasie od 8 do 10 b. m. zatonęło 
52 statków rozmaitych flag na wybrzeżach 
Anglii tylko, w skutek czego ogólna cyfra wy- 
padków, jakie w bieżącym roku zdarzyły się na 
morzach, podniosła się do 1852. Strata, spo- 
wodowana przez te katastrofy, obliczona została 
na 580.000 funtów szterlingów, t. j. około 6 
milionów zł. Pomiędzy okrętami, które zatonęły, 
blisko połowa była angielskich. Ładunek ich 
składał się po największej części z pszenicy, 
drzewa  budulcowego i węgla. Oprócz wspo- 
mnionych na wstępie 5% okrętów zatonęło w 
ostatnich dniach pięć statków angielskich na 
wodach francuzkich, pięść na wodach norweg- 
skich, trzy na wodach włoskich, dwa na mo- 
rzu Północnem, dwa na wodach zachodnio-in- 
dyjskich, dwa przy wybrzeżach brazylijskich a 
dwa na wodach Ameryki północnej. Pięć okrę- 
tów, które groziły zatonięciem, opuściła załoga 
na pełnem morzu. 

— Trzęsienie ziemi. Z Malbor- 
ghetto w pobliżu miejscowości Ponteba- Poatafel 
nad granicą karyncko-włoską otrzymała cen- 
tralna stacya meteorologiczna w Wiedniu nastę- 
pującą depeszę: Dziś, 22 listopada, o godzinie 2 
min. 55 popołudniu dało się czuć w całej okolicy 
tutejszej gwałtowne trzęsienie ziemi, przyczem 
stoczyły się z gór liczne ławiny. Trzęsieniu to- 
warzyszył głuchy grzmot podziemny. 


— © zamachu morderczym 
spowodowanym przez rzucenie bomby Orsiniego 
wśród tłumu na ulicach Florencyi podczas ob- 
chodu na cześć króla włoskiego opowiada jeden 
z dzienników włoskich: Zdaje się, że bomba 
rzucona została na ulicę z góry, gdyż pękła w 
powietrzu, nad głowami tłumu, a czerepy jej 
ugodziły kilka ofiar tylko w głowę. Kiłku świad- 
ków naocznych utrzymuje, iż widziało bombę 
w powietrzu opisującą łuk taki, że mnsiała być 
rzuconą z okna na piętrze domu pod l. 63 
przy ulicy Nationale. Jakoż, gdyby nie rychła 
interweocya policyi, lud byłby dom ten wziął 
szturmem i na mieszkańcach jego wymierzył 
doraźuą sprawiedliwość. Policya jednak uwię- 
ziła wszystkich mieszkańców owego domu, jak- 
kolwiek przy rewizyi nie znalazła tam nie po- 
dejrzanego. Niektóre osoby które znajdowały się 
na miejscu katastrofy, twierdzą, że na chwilę 
przed pęknięciem bomby odezwał się w tłumie 
głos: „Gio ora è tempo!“ (Teraz rzuć, chwila 
nadeszła !) Jeden z zabitych odłamkiem bomby, 
szewc Piccini, pozostawił ośmioro dzieci. Zabi- 
ty został także 25-letni handlarz owocami To- 
sanari. Dalej sześć osób doznało ciężkiego ska- 
leczenia (pomiędzy niemi dwoje dzieci). Z tych 
ostatnich kilkoro zostaja bez nadziei życia. 


|— 


Rada miasta Lwowa. 


c 

(Posiedzenie a dnia 26 listopada.) 

(L) Przewodniczący dr. Mad yski 
oznajmia, że prezydent miasta p. Jasiński, 
wyjeżdża w nocy do Wiednia w sprawie dzier- 
żawy akcyzy i że w tym celu uprasza o 14 
duiowy urlop, na który Rada zezwala. Dalej 
oznajmił dr. Madeyski, że memoryał w spra- 
wie wypadków z d. 16 b. m. jest już gota- 
wy, termin jeduak, w którym deputacya bę- 
dzie mogła z nim stanąć u stóp tronu, nie 
jest jeszcze wiadomy. Właśnie wczoraj u re- 
szał p. Jasiński w drodze telegraficznej o: ~ 
skawe udzielenie posłuchania. Gdy odpowiedź 
przychylna nadejdzie, wezwie prezydent Z 
Wiednia pp. delegatów wybranych do wrę- 
czenia memoryału Najj. Panu. 

Porządek dzienny wczorajszego posie- 
dzenia Rady był bardzo obfity i został cał- 
kowicie wyczerpany. Wypada nam tedy za- 
uctowąć tylko ważniejsze uchwały. Rada ze- 
zwoliła na otwarcie klasy paralelnej w IV 
klasie dla dziewcząt w szkole św. Marcina, | 
na otwarcie klasy paralelnej w szkole żeńskiej 
u Maryi Magdaleny. W drugiem czytaniu U- 
chwsliła Rada zakupić 394 kw. sążni gruntu 
od Towarzystwa kolei Karola Ludwika, tu- 
dzież 494 kw. sążni gruntu od pp. Sprecher* 
i Hammera na rozszerzenie placów przy 107 
wej rzeźni miejskiej, 

Przy ulicy Żółkiewskiej burzy Towa- 
rzystwo kolei Karola Ludwika t. z. brows 


Szmelkese, który jedną ścianą przypiera d9 
miejskich koszar, t. z. koszar Wernera. PIZY 
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r p : 
N pokazało się, że ściana wspólna 
WIE do browaru. Na propozycyę 
Ścianę e „chwaliła tedy Rada zakupić 
w * 2 gruntem a na jej adaptacyę 
Jznaczyła sumę 500 złr. 
pond  Tzystąpiono dalej do rozdawnictwa sty- 
page .PO 72 zł. z miejskiej fundacji sty- 
la A dla sierót, chłopców i dziewcząt. 
dyów. opców było do rozdania 21 stypea- 
ksza „ Podań „wniesiono 44, ale znacznie wię- 
dłą „A CZĘŚĆ nie mogła być uwzględnioną 
pracu żądanych warunków. Z tego po- 
à ü nadała Ruda stypendya tylko [4 no- 
H kandydatom a mianowicie: Kaźmierzo- 
kie zmajkowskiemu, Włodzimierzowi Lewic- 
LAW Krzysztofowi Domazarowi, Hilaremu 
k antowskiemu, Józefowi Jasińskiemu, Au- 
| na Nowakowi, Janowi i Leonardowi 
sł iinerom, Michałowi Felsztyńskiemu, Stani- : 
gwi Smuszowiczowi. Janowi Króliekie- * 
A, Józefowi Obuchowi, Józefuwi Herzogowi 
ntoniemu Szezudłowskiemu. Na rok prze- 
s Ono stypendya Emilowi Foryszowi i Jó- 
y Owi Pietuockiemu, a w drodze łaski udzielono 
Jpendyum Alfr. Jakubowskiemu. 5 stypen- 
czyj JeSt jeszcze do rozdania. Dla sierot dziew- 
ku były do rozdania 4 stypendya ; podań 
PẸ | m0 41. Nadano Annie Lebedynce, 
: liksie Żabkajówuej, Henryce Boraczekównej 
jąg*UCiSzee Jzsińskiej, uczennicom szkół 
udowych. 
gy. 4 załatwionych przez Radę rekursów w 
Prawach budowniczych wspomnąć wypada 
Ropek MOCĄ której szatro przy ulicy Ja- 
azk skiej obok gruntu, na którym stanie ; 
0 fa św, Anny, zostanie zniesione mimo 
Boru właścicieli. 
któ auczycielowi p. Pietraszkiewiczowi, 
p Ory od dawna zastępuje chorego dyrektora 
Tzy szkole Maryi Magdaleny, wyznaczyła 
Zefa tytułem remuneracyi 100 zł. P. Jó- 
x Klimowską, która od roku jest ochmi- 
dz. "iR prowizoryczną przy miejskim zasła- 
sie Bierót, zatwierdziła Rada na tej posa- | 
ię! Panu Michałowi M'chalskiemu, kowa- , 
j Wi, nadała Rada obywatelstwo miejskie za 
płatą taksy 100 zł. | 
w; Dnia 31 sierpnia 1874 r. zostało roz- | 
JĄZan= Towarzystwo Opieki narodowej, któ- | 
Tego fundusze w myśl statutów przechodziły 
du Tozw azanin pod zarząd gmin*y jako fun- | 
Uaz stypendyjny dla kandydatów nauczy- 
Cielskich ludowych. Po rozwiązaniu Towa- 
Stwa znaleziono w gotówce przeszło 2000 
ar., po cdtrąceniu jednak rozmaityeh nale- 
Łytości, do których roświli sobie prawo bądź 


to urzędziey towarzystwa, bądź też jego klien- 
€, pomiędzy którymi jest rodzina po Ś. p. 


Senerałe Bosaku i Czplaccim, a które razem 
wynoszą 703 złr.. pozostaje właściwie suma 
(20 złr. 86 ct. bez procentów, które stano- 
da; dość znaczną sumę. I tak p. p. kwota 
„000 złr. ulokowana na 6 pre. w Towarzy- 
M, $ zaliezkowem urosła d: kwot» 1976 zł. 
aby g tat i właściwa sekcya propo i:ją tedy, 
duszą JĄć pod zarząd gmin y pozo tała fon- 
l postąpić sobie z niemi po myśli sta- 
pieki Narodowej. Akt fundacyjny bę- 
Później ułożony. Rada przyjęła te wnio- 
tudzież poprawkę dr. Gerstmana, ażeby 
wy; 9 zatwierdzenia aktu fundacyjnego nie 
Jimowąć całej sumy z Towarzystwa zali z- 
t Wego, gdzie ten kapitał dobrze się procen- 
uje, lecz tylko tyle ile potrzeba będzie na 
pokojenie pretensyj byłych klientów i u- 
dników Towarzystwa. 
kac; W końcu uchwaliła Rada zwrócić gal. 
8818 oszczędności kwotę 3098 zł. która kasa 
zapłaciła rządowi za r. 1878 tytułem podat- 
al dochodowego od odsetek pożyczek udzie- 
nych gminie. 
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GŁOSY PUBLICZNE. 
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__ Dyrekcya Towarzystwa przyjaciół sztuk 
Pięknych, podając do powszechnej wiadomości, 
OBowanie zakupionych obrazów i in- 
Lych dzieł sztuki odbędzie się dnia 31 Gr u- 
nia b, r o godzinie 10 z rana w sali 
kasyna mieszczańskiego, uprasza wszystkich 
Szłonków i agentów, którzy z wniesieniem nale- 
Żytości za pobrane akcye dotąd zalegają — aby | 
t owe co najrychlej, a na każdy sposób prze d 
#rminem powyższym — do kasy To- 
Arzystwa niścili; akcye bowiem po dzień 81 
dnia b. r. niezapłacone, wykluczone będą od 
OBowania 
., Dyrekcya Towarsystwa przyjaciół sztuk 
Bięknych. 
Lwów dnia 23 listopada 1878. 

| 


OSTATNIA POCZTA 


Pięknej Italii należy się dziś pierw- | 
Re miejsce w przeglądzie polityki zagranicz- 
lej. Smutne to pierwszeństwo! Sztylet królo- 
bójey Passamentego naprowadził na ślad sze- 
foko rozgałęzionego spisku Iuternacyonału, 
który zmierzał do wywrotu całego społeczae- 
Bo ładu. Hasłem spiskowców jest „uniwer- 


republika", a pierwszym krokiem do Í 


Zealizowania tego ideału miało być wymor- 


+ mie raMPNZRA CZE aa 


dowanie monarchów. Nie tu nie pomogą roz- 
paczliwe wysilenia organu Gambetty, który 
Passamentego chciał gwałtem wpakować w 
szeregi burbońskiej reakeyi. Sam morderca 
zadaje kłam tym niezręcznym propagatorom 
republikańskiej idsi, oświadczając każdemu, 


kto go chce słuchać, że jest czystej krwi re- | 


publikaninem. Pan Zanardelli ze swojemi ultra- 
liberalnemi doktrynami zrobił kompletne fiasco: 
przyznać ou miał ze skruchą wobec królowej 
Margarity, że był zanadto poetą i nie liczył 
się z rzeczywistością. Naiwna postać polityka- 
poety ! ; 
Aresztowania we Włoszech odbywają 
się na ogromną skalę. W samym Rzymie u- 
więziono 800 osob. Przed. przyjazdem kró- 
lewskiej pary do stolicy pojawiły się na ro- 
gach ulic plakaty ostrzegające ludność, aby 
nie ważyły się przyjmować króla owacyami. 
Z szyn kolei, którą przejeżdżać miał pociąg 
królewski, uprzątueła policya w ostatniej 
chwil dynamitowe naboje. Bomby Orsiniego 
zaczynają znowu wchodzić Ww modę. W szyst- 
ko to dowodzi, że „uniwersalni republikanie" 
bynajmuiej nie dają za wygraną. Teroryz- 
mem i pieniądzmi działają oni na masy 
Rząd miał sprawdzić, że skradzione niedaw- 
no z banku włoskiego półtrzecia milio- 
;a lirów znajdują się W ręku [uteruacyona- 
łu. Sam Passumente po zamachu na króla 
miał rozrzucać pieniądze między lud. Może 
to tylko pogłoski, ale w każdym razie cha- 
rakteryzują 000 Sytuację. Oto do czego do- 
prowadziły nitraliberalne doktryny, ,03Z0ZĘ- 
dzanie xlubów Barsantego i podejrzanych 
związków strzeleckich, telerancya źle zasto- 


| sowana, która tylko spotęgowała zuchwal- 


stwo złoczyńców. , m 

W tej chwili powszechnej trwogi wiel- 
kie, doniosłe znaczenie ma głos Ojca św.; 
który z okszyi zamachu wystosował list do 
króla Humberta. Pismo Namiestuika Chry- 
stnsowego wychodzi daleko po za obręb Zwy- 
kłego powinszowrnia; Jet to memento wy- 
stosowane do całego społeczeństwa włoskie- 
go, aby pawróciło z drogi po której kroczy 
od lat wielu. Leon XIII wyraża swe oburze- 
nie z powodu zamachu, i dziękuje Opatrzno- 
ści, że ocaliła życie króla. Następuje życze- 
nie, aby król w nikczemnym zamachu upa- 
trywał palee Boży I zastanowił się nad przy- 
czynami, które umożliwiły taką zbrodnię. Po 
głębszej rozwadze, tak mówi list papiezki, 
król musi przyjść do przekonania, że taki a 
nie inny musiał być „skutek wojny wydanej 
przez rząd kościołowi. List kończy się mo- 
dlitwą za dom królewski, który tylu Swię- 
tych dał kościołowi. l i 

Król Humbert ma do wyboru: z jednej 
strony sztylet, » drugie modlitwę... 


kann 


O uroczystam przyjęciu pary „królew- 
skiej w Rzymie donoszą 7 wie*znego 
miasta 24 listopada: O godzinie 8-ej oznaj- 
miły działa i dzwony przyjazd króla i kró- 
lowej. Oboje królestwo z synem swym, księ- 
ciem Neapolu, i księciem Amadeuszem, kto- 
rym towarzyszył Cairoli, prezesowie oba Izb, 
kilku ministrów oraz orszak dworski powi- 
tani byli w sali dworca kolei przez miaist- 
rów pozostałych w Rzymie, członków parla- 
mentu burmistrza i Radę miasta. Poza 
dworcem ustawieni byli wszyscy urzędnicy 
władz cywiluych i wojskowych a około 60 
stowarzyszeń i cechów z chorągwiawmi i mu- 
zyką rozstawiło się na placu Termini. Dla 
osób zaproszonych urządzone były trybuny. 
Na całej drodze od dworca do Kwirynału 
wojsko robiło honory. Gdy królestwo opusz- 
ezali dworzec, obeeni powitali ich okrzyka- 
mi, muzyka hymnam królewskim. W pojeź- 
dzie królewskim siedzieli takża ks. Amade- 
usz, ks. Neapolu i minister Cairoli. Pojazd 
przebywał plac Termini, ulice Naziouałe i 
Quirinale wśród niezmiernego tłumu luda, 
który powiewał chustkami, rzucał kwiaty i 
wydawał okrzyki na cześć obojga królestwa 
i domu Sabaudzkiego. Królestwo dziękowali 
ze wzruszeniem. Tłum ludu i korporacye 
ciągnęły za pojazdom królewskim do Kwi- 
rynału, gdzie cznkały różne liczna korpora- 
cye, « królestwo kilkakrotnie ukazywali się 
na balkonie, dziękując ludowi, zawsze witani 
okrzykaini, Następnie było przyjęcie władz 
i deputacyj. Miasto przystrojone chorągwia- 
mi i bardzo ożywione. Wieczór była iłami- 
nacja, a muzyka grała na placach publiez- 
nych. 


Według wiadomości otrzymanych przez 
Politische Correspondenz z Ko nstantyno- 
pola kwestya w sprawie okupacyi dy- 
stryktu nowobazarskie go jest ciągle 
przedmiotem narad ministerralaych w Por- 
cje i konfereseyj między w. wezyrem a hr. 
Zichym. Na radzie miuisteryalnej z 23 bm. 
uchwslonu zgodzić się na ewentualvą okupa- 
cyę tego paszaliku przez Austryę, jednakże 
pod warunkiem, aby to mocarstwo pozwoliło 
wojskom tureckim obsadzić trzy pen kta 
w tym dystrykcie, które Porta 
sskaże. Po za tę fazę rokowania dotych- 
cezas nie pastąpiły. 

Także sprawą ewakuacyi Po dg orycy 
zajmowała się temi dniami Porta. Na razie 


uchwalono odwołać ze Skodry H uss ejna 
baszę, który prowadził na własną rękę poli- 
iykę sprzeczną Z postanowieniami 
b rlińskiego. 


Ciągle nadchodzą nowe wiadomości o 
sukcesach wojsk angielskich w 
wojnie z Afga nistanem. Emirowi Szyr 
Alemu nie spadł w prawdzie dotychczas „ani 
jeden włos z głowy*, ale armia jego w wą- 
wozie Khyberskim odebrała porządne cięgi i 
prawie zupełnie rozbitą została, Anglicy zdo- 
byli 22 dział i wzięli około 3000 


; ; SUK jeńców, 
Dnia 28 bm. już po zajęciu Alimusdżydu 
przyszło do bitwy z wojskiem afgańskiem, 


zajmującem pozycyę pod Dakką. Z początku 
stawili Afganowie opór, ale artylerya angiel- 
ska wyparła ich szybko z pozycyi, z której 
pierzebli w nieładzie, zostawiając 3 działa 
Anglicy wzięli 800 jeńców i obsadzili bez 
wystrzału ujscie wąwozu pod Dakką. Tym 
sposebem ma armia angielska otwartą drogę 
do Dźellalabadu. 

Kolumns kurumska. przeciw któ- 
rej wodzowi, gen. Rvbertsowi podnosza za- 
rzut opieszałości, posunęła się aż do Argki- 
lanu, naprzeciw Kswaru, skąd koneentrycz- 
nie z kolamną khyberską operować będzie 
przeciw Dżellalabadowi. Kolumna ta musi 
J-daak przebyć przedtem grzbiety gór Sfi- 
Kuhs, 13.000 stóp wysokie, co o tej porze 
„roku połączone jest z wielkiemi trudnościami. 


TRLEGRNNY GAZETY LWOWSKI 


Wiedeń, 26 listopada. Pol, Corr. 
donosi z Konstantynopola 26 b. m; 
Grecki poseł otrzymał od Savfeta ba- 
Szy zapewnienie, że tureccy delegaci 
dla sprawy uregulowania grani- 
(„cy grecko-tureckiej mianowani 
będą w tym tygodniu. 

Midhat basza, któremu Porta 
| zaleciła, aby odstąpił od zamiaru przy- 
bycia do Konstantynopola na czas 
krótki, przybył do Beyrutu. 

W miejsce odwołanego Husseina 
baszy, gubernatorem cywilnym i 
wojskowym Albanii mianowany zo- 
stał ferik Arif basza. 


Budapeszt, 26 listopada. Au- 
|stryacka delegacya uchwaliła na wnio- 
sek ministra spraw zagranicznych u- 
sunąć z porządku dziennego sprawo- 
zdanie komisyi budżetowej o kredy 
cie dodatkowym na okupacyę. 
gdyż proponowana przez komisyę bu- 
| dżetową uchwała wymaga z powodu 
swojej wielkiej doniosłości narady mi- 
nistrów. Sprawa ta postawiona Zosta- 
nie na porządek dzienny posiedzenia 
| czwartkowego,ewentualnie piątkowego. 


Budapeszt, 26 listopada. Izba 
deputowanych ukończyła ogólną TO Z- 
prawę nad adresem. Na końcu 
przemawiali sprawozdawca komisyi i 
Apponyi. Jutro przemawiać będą je- 
szcze inni wnioskodawcy, poczem na- 
stąpi głosowanie. 


Budapeszt, 26 listopada. Tu- 
tejsza młodzież zamierzała 
z powodu ukończenia rozprawy adre- 
sowej urządzić demonstracyę 14 
rzecz obu opozycyj i w tym celu 
zwołano na wieczór zgromadzenie, 
które jednak przez władzę wzbronione 
zostało. 


Fryest, 26 listopada. Oesar- 
skiem rozporządzeniem z dnia dzisiej- 
szego rada miejska została roz- 
wiązana na mocy §. 32 statutu. 


Paryż, 26 listopada. Temps do- 
nosi z Rzymu: Soeyalistyczna a- 
gitacya na prowincji trwa cią- 
gle. Zasztyletowano adjunkta gmin- 
nego w Osimo pod Ankoną. W Jesi 
odbyła się republikańska demonstra- 
cya z czerwoną chorągwią. 


Bukareszt, 26 listop. Ksią- 
że rumuński przybył dziś rano 
do Braiły. Przejście wojsk rumuń- 
skich przez Dunaj potrwa trzy dni. 


Londyn, 26 listopada. Daily 
Telegraph donosi: Dywizya Brow- 
ne przybyła do Dundikhany, posunę- 
ła się potem ku Dakka, gdzie stanęła 


traktatu ' 


opuścili fort a mieszkańcy po- 
wstają przeciw uciekającym 
wojskom afgańskim i rabują je. 
Obiega pogłoska, że Dżellalabad został 
opuszczony a załoga uciekła do Ka- 
bulu. Komunikacya między Ali-Mudżyd 
a dywizyą Browne została przywróco- 
na. Dywizya z Quetty zajęła 26 b. m. 
Pishinę. 


i Wiedeń, 27 listop. (Tel. pryw.) 
Wedlug Presse hr. Andrassy wyra- 
zié się miał do kilku delegatów, że 
jako minister wspólny musi w pierw- 
| szym rzędzie kierować się interesem 
monarchii — rozprawiać się zaś z 
 stronnietwem  wiernokonstytucyjnem, 
i albo raczej z większością Rady Pań- 
| stwa jest rzeczą ministrów austryackich. 
|Hr. Andrassy dalekim jest od ubliża- 
„nia w jakikolwiek sposób konstytucyi 
| austryackiej, ale polityki zagranicznej 
|nie może prowadzić z stanowiska ja- 
kiejś frakcyi. Dąży on ku temu, aby 
wszystkie czynniki, powołane do u- 
działu w sprawach monarchii, zespo- 
lié na gruncie interesów państwo- 
wych. 


Wiedeń, 27 listopada. (Tel. 
pryw.) Z Serajewa donosi koreSpon- 
dent N. f. Presse: Po stłumieniu po- 
wstania bośniackiego i zajęciu wszyst- 
kich ważniejszych punktów strategicz- 
nych w Bośnii, Filipowicz uważał za 
rzecz bardzo potrzebną, aby tak dla 
bezpieczeństwa wojsk jak i na wypa- 
dek dalszego prowadzenia operacyi 
ku południowi, Dryna wziętą zo- 
stała za podstawę przy 
ustawienie sił zbrojnych. 
Wskutek tego Dryna stanie się linią 
obronną a Wyszegrad i Gorazda będą 
ufortyfikowane na wypadek, gdyby 
zagrażał jaki ruch zaczepny. W tam- 
tejszych magazynach nagromadzone 
zostaną takie zapasy Żywności, aby 
armia miała na 65 dni zapewnione 
zaopatrzenie regularne. W  rozmo- 
wie z korespondentem Filipowicz 
stanowczo odparł insynuacyę, jakoby 
był reprezentantem polityki wielko- 
kroackiej. 


(H) Budapeszt. 27 listopada. 
(Tel. pryw.) Proponowane przez hr. 
Andrassego odroczenie obrad 
nad znanym wnioskiem komisyi bud- 
żetowej austryackiej zostało przyjęte — 
sytuacya więc niewyjaśniona potrwa 
jeszcze dni parę. Dziś wieczór odbę- 
dzie się narada pod przewodnictwem 
Najj. Pana nad modus procedendi rządu. 
Opozyeyoniści głoszą, że rząd wycofa 
przedłożenie o kredycie dodatkowym, 
co uważaliby za zwycięztwo. Według 
innych informacyj rząd dopuści do 
przeprowadzenia rozpraw w plenum 
delegacyj nad wnioskiem  komisyi, 
chociażby bez widoków jego odrzuce- 
nia —a dopiero następnie poczyni sto- 
sowne kroki. Gdyby partya opozycyjna 
nie znalazła większości w plenum, 
członkowie jej mają poskładać man- 
daty delegacyjne. Mówią, że dr. Herbst 
miał już wczoraj gotowy protest w tej 
myśli. Gdyby było wczoraj przyszło 
do rozpraw plenarnych, broniliby byli 
przedłożenia rządowego delegaci Lien- 
bacher, Kabat i Dunajewski; 
przeciw rządowi mówić mieli Schar - 
schmidt, Schaup i Demel. 


Londyn, 27 listop. (Tel. pryw.) 
Z Dowru nadeszła wieść o nowej 
strasznej katastrofie morskiej, 
Dwa okręty uderzyły o siebie, a jeden 
z nich utonął w 20 minut po wy- 
padku. Wraz z okrętem utonęło 109 
pasażerów i 129 ludzi z załogi. 
Okręt zatopiony był niemiecki; kapi- 
tan jego nazywał się Schwensen i 
niedawno obchodził w Hamburgu 25 
letni jubileusz służbowy. Schwensen 
odbył w tym okresie swojej służby 
500 razy drogę przez Atlantyk i nigdy 


24 listopada w południe. Afganowiejnie doznał przypadku. 


Budapeszt, 27 listopada. (Tel. 
pryw). Demonstracye, które wy- 
prawić zamierzali studenci tutejsi 
przeciw stronnictwu rządowemu, zo- 
stały zakazane i powstrzymane. Stu- 
denci chcieli wyprawić pochód z po- 
chodniami opozycyonistom delegacyi 
austryackiej; policya jednak rozpro- 
szyła tłamy. W nocy odbyło się zgro- 
madzenie studentów w tak zwanym 
„chmielniku* (ogrodzie publicznym). 
Straż policyjna była skonsygnowaną. 


Tełegrafowany kurs wiedański 
Wiedeń, 26 listopada 1878, godz. 2 


0 


Akcye kolei Rudolfa 115-25, Akeyc kolei 
Albrechta ——, Węg. oblig. państw w zlo- 
cie 65:25, Galie. oblig. indemna. 84—, Losy 


zr. 1864 14226. Akcye kolei siedmiogrodz- | —'—, Gal. lty indemaizi “ins ——. Mark. 
kiej 107:—, Akcye bsuku obrotowego 100 25, j niem. —.— Gal. bank rustykalap ——, Lo- 
| sy zr. 860 — -—, Napolesasdor 9-:38—.Uspo- 


Losy tureckie 20:50, Akcye kolei węg.-galie. 
—.—, Akeye kolei państwowei 25250. 
Akcye banku związkowego 104 75, Rubel pa- 
pierowy 1'185/,, Wiedeńskie losy 90—, Wẹ- 
gierskie losy 82-—, Mark. aiem. 57:75. Wę- 
gierska renta 88-70. Uspesobienie spokojne. 
Wiedeń. dnia 26 listopada, godz. 
5 minut 26. Akcye kredytowe 227:40, An- 


jglo-austr. ——, Akcye banku Union —. —, 


Kolej Kar. Ludw. 236:25, Południowa 69—, 


min. 14. Losy kredytowe 163—, Weg. akcye 
kredyt 20920, Akeje anglo-au.tr. 98 75 
Akcye banku Union 6740, Akcye kolei Ka- | Gal. oblig. indemu. ——, Gal. listy zastaw. 
rola Ludwika 23575, Akeye kolei północa** | banku włośc. 90:—, Losy z r. 1880 ——, 
200 75, Akcye kolei południowe, 68:75, A'« e | Napoleonsdor 983, Rubel papierowy ——, 
olei Alfold 115:—, Akcye kolei Kl. «xy ,| Usposobienie silne. 
15925, Akcye kolsi Lwow-Czermiow. 123 —, Wiedeń, 


Akeve kolei wog. vńlnosna-< əda i 11250,  dzina 10 minut 48 


Renta pap. 6122, Galic. baak. hyp. 9020, 


dnia 27go listopada, go- 
Akeva kredetow- 227:60, 


Przemyśla. M. Wysocki ze Stryja. 


Hotel 
Pp. S. Bernadiner z Wiednia. S. Reches 
z Wiednia, 


Anglo-Aa r. 99—. Unior x 67.50. Ka- Lazarusa. 


le; Karola Lud" , 23650. poł .daiowa 69.—, 
Rabel papie * ' 1'181,, Gal. listy zastoway Hotei Langa. 

Pp. A. Chilf z Wiednia, J. Gartenzaun 
z Wiednia. M. Sohr z Wiednia A. Nóreenberg 
z Iserloh. 

Hotel Krakowski. à 

Pp. A. Christ z Bochni. K. Niedzielski Z 
Dynowa. A. Romański z Łuki. J. Wajdowież 
z Wieliczki. 


ekienie bez transakcji. 


Odpowiedzialny redaktor Władysław Łoziński 
— ||| BO LLL Hotel Kuhna 

Pp. S. Szuszkiewicz z Wiednia. J. Haral 
z Kołomyi. 

Odjechali ze Lwowa. 

Pp. S. br. Brunieki do Zaleszczyk. A. 
Dawidowicz do Czerniowiec. S. Trohas do Zło” 
czowa. Z. Cieński do Wiktorówki. J. Jakubo- 
wiez do Kurzan. 8. Milnicki do Brzeżan. W. 
Struszkiewicz do Mszany. H. Szeliski do Sa- 
noka. 


pp cz a w 
Spostrzeżenia meteorologiczne.. 


Przyjechali do Lwowa 
duia 27 listopada 1878. 
Hotel Gsorge'a 
Pp. A. Peszyński z Schodnicy. K. Żół- 
l kiewski z Ukrainy. L+ Kary z Wiednia. | 
Hatel Europejski. 
„ Pp. M. hr. Rzyszewska z Krakowa. Dr. 


W. Waygart z Przemyśla, 
7 z dnia 27 listopada 1878 o goda 7 rano. 
Hotel Anglelski. A l Barometr 732.46mm. Psychrometr suchy 8.60° 
Pp. J. Witoszyński z Wiednia. Æ. Ryl-| Psychrometr wilgotny 7.290. Prężność pary 6.7mm. 
ski z Czarnołożca. E. Lang z Pragi. W. Wo- Wilgoć 819/,. Zachmurzenie 7%. Wiatr Ni. Ozon 8. 


łodkiewicz z Brzozdowie. W. Nowakowski z e OP kama: z: = 


Barometr opada. 
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(7003 2-2) Lizitations-iśundmachung. 

Bon der f. l FinanzeBezirfs=Dircction in Neu-Szudec, wird żur allgemeinen 
Remntnig gebracht, dag die nachbenannten, mit 1 Jänner 1879 auf der von der ungarijchen 
Grenze über Spytkowice, Skomielna biała wnd Perm nadh Myśleuice führenden Hauptjirağe 
neu gu eröffnenden Merarial Mauthftationen auf dag Sonuenjahr 1879 alleiu, oder auf Die 
Sonnenjahre 1879 und 1880, oder endlich auf bie Sonnenjahre 1879, 1880 und 1681 im 
Wege der öffentlichen Berfteigerung, unter den, in der Qigitations-Kundmadung der ofen f. 
t. Finangz-Qandes-Direction vom 30 Auguft 1878 BL. 37308 enthaltenen Bedingungen werden 
in padjt gegeben werden. 
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BL 11176.jw trzech termiaach doia 25 listopada 301 telności Towarzystwa zaliezkowego Tarnow- 
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grudnia 1878 i dnia 8 lutego 1879 każdym | skiego w kwocie 290 złr. w. a. odbędzie 

razem o godzinie 10 przed południem egze- | się w sądzie tutejszym dnia 17 grudnia 1878, 

kucyjna licytacya realności dłużników Filipa | 21 stycznia 1879 i 18 lutego 1879 każdym 

Wymazał, Reginy Wymazał i Tomasza Ja | razem o godzinie 9 rano, egzekucyjna sprze- 

sionka własnej pod |. k. 13 rep. 18 w Nie- | daż realności Ignacego Łazarskiego pod nr. 

darach w powiecie bocheńskim położonej, 118 w Rzędzinie. 

niestanowiącej ciała hipotecznego. Cena wywołania 1150 złr, wadyum 
Cena wywołania wynosi 450 złr. w. a.| 115 złr. 

a wadyum 45 zdr. w. a. pd A Akt oszacowania i resztę warunków, 
Protokół zastawniezego opisania i reszta | przejrzeć można w tutejszej registraturze. 


Tarifjage | 2 warusków lieytacyjnych mogą być w tutej. ; . 
= | Die Vizitation wird ab- szej registraturze przejrzane. a inn go AAA 2010 
= " (aslż> gehalten bei der t. t Bvehnia 4 września 1678. k i 
= a „| SSE. i a 7046 2—3 Puki i (6832) Grlenntnig. 
GO . 2IBZIRZ dinauż:Bezirfa= (104 ) al y ke 
BO der Mautftation | Aufftelungspunit [>E 50 25 Diea L. 12333. 0. k. sąd powiatowy w Le- | Das k.k. Qandes- als Brekgericht in 
A und ihrer Ci- der Mauth= ESZE Sg SWARM Żajsku podaje do publicznej wiadomości, iż | Trieft hat auf Antrag der £. E Staatsanwalt= 
genfchaft ftation SZ a ie celem zaspokojenia wierzytelności Majera | jchaft mit dem EGrfenntnifje vom 29 October 
9 | Rothmana w ilości 45 zł. odbędzie się w i 1878 BI. 8110/970, die Weiterwerbreitung der 
=| fl | gmachu sądowym na dniu 21 stycznia 21; geitjrift „L'Indipendente" Mx. 505 vom 
lutego i i kwietnia 1879 każdym razem o, bom 26 October 1878 wegen deg Art. mit 
im 4/200 W. godzinie 9 przed południem publiczna przy- , ber Mufjchrift „Sottoscrizioni“, beginnend mit 
deg 29 Milometerg musowa licytacya realności pod l. k. 857 wj „Ci viene assicurato“, nach $ 65 a Et. ©. 
1 Słomianka biała | bei bem Wirthts= | 16 | III |1300 Neu Leżajsku położonej, ciała tabularzego niesta- verboten. 
s Haufe deg Julian Sandee Łten nowiącej do Aguieszki Sawickiej należącej, } z 
S Zubrzyeki która to realność na pierwszych dwóch ter 
F Dezember minach tylko za E wyżej a w trzecim taO 3—3) Obwieszczenie. 
i === ko sari "HI po niżej ceny szacankowej sprzedaną będzie. 9: < s 
S im 4/200 WM. 1878 Wadynm wynosi [0 zł. 50 et. w. a. z adan RANNE 
des 13 Kilometers Akt opisania | oszarowania i warunki: odbędzie się dnia 6 grudnia 1878 o godz. 
Pcim bei der Realität | — | IT 12000 Neu lieytacyjne przejrzeć można w registraturze 19 rano publiczna sprzedaż realności pod l- 
der Bartolomeus Sandec sądowej. ; o aaa ;87 w Zeżawie położonej dłużnika Matwija 
Kożbiarz j Leżajsk dnia 24 października 1878. ! Łuciowega własnej na rzecz banku włościań” 
(1086 2—3) BE dy kt. ' skiego celem zaspokojenia kwoty 126 złr- 
= SP 5 "Mor WE EG "AR L. 1489. ©. k. sąd powiatowy w Brzo- 3] ct. z pn. 
riftlidje Offerten jowofl auf einzefne Włauthjtatiowen alg aug le betoen jstku jako iustancya nadopiskuńcza wzywa ni- byt łani! , s 45 
Mauthftationen in ie miifjen bei bem f. £ inanzeBezirlż=Directions=Bovjtandr in Neu | niejszem Ludwika Szumań skiego z miejsc po- zły. a wywołania 450 złr., wadynm 


Sandec big 3 Dezember 1878 2 Ufr Nachmittags überreicht werden, und miijjen mit dem 
Babium im Betrage beż zehnten Theiles deg Ausrufspreife3 belegt und wohl verfiegelt fein, 
wie auch fonft den Beftimmungen der obenberufenen Lizitations-Rundmadhung der Hohen t. 
f Finanz-Landes-Direction entjprechen. Die näheren Qizitationg- und allgemeinen Padt-Be- 
dingungen, fónnen bei der f. E Finanz-Bezirf3-Direction in Neu Sandee und bei den t. f. 
dianzwach=fontrolz=Bezirts=Qcitungen eingefehen werden. 
K. t. $inanzeBegiriśó<Directiont 
Neu Sandec am 19 November 1878. 

zz an n__nnnreoH 
(7017 3—3) Edy bt. + -€j 180 złr. w. a. a względnie niespłaconej 

L. 8585. U. k. sąd powiatowy w Bo- i jeszcze reszty 133 złr. w. a. odbędzie się 
chni podaje niiejszem do publicznej wiado- | na rzecz galicyjskiego zakładu kredytowego 


i 
mości, że celem zaspokojenia sumy pożyczko- I ziemskiego w Krakowie w tutejszym sądzie i 


, staje. 


bytu niewiadomego, który przed więcej 
jak 12 laty opuścił małżonkę i jego małole- 
tuie dzieci Helenę, Antoninę, M:ryę i Jana 
Kantego Szumańskiego bez wi ści o sobie i 
pomocy do powrotu, zawiadamiając go zara- 
zem, że w myśl $. 176 ks. u. e. dla tychże L. 728. Wydział Izby adwokatów po” 
dzieci na czas jego nieobecności p. Aleksan- ! daje do wiadomości że p. dr. Wilhelm Hol- 
der Ostrowski opiekunem zamianowany zo- | zer na podstawie uchwały z daia 23 listo- 
pada 1878 do l. 728 z dniem 28 listopad” 
1878 wpisany został w listę adwokatów % 
siedzibą we Lwowie. 
Z Wydziału Izby Adwokatów 
Lwów dnia 23 listopada 1878. 


Resztę warunków można w tutejszym! 
sadzie przejrzeć. 
Zaleszczyki dnia 18 października 1878: 


(7023 8—3) obwieszczenie. 


Z e. k. sądu powiatowego 
Brzostek dnia 81 maja 1878. 
1 —8) BM dy K te 


(7014 | 
L. 16707. Celem zaspokojenia wierzy- ' 


m 


|= 


-T „Pu 


(7059 1—3) Obwieszczenie. 


L. 18250. 0. k. sąd obwodowy w Tarno 
polu rozpisuje celem Fiapo jena ay we- 
złr. z pn. ponowną przymusową 
liczną połowy domu i połowy 
393/933 w Tarnopolu położo- 
Teodora Reszetuchy własnych 
28 stycznia 1879 o godzinie 10tej 
iurze |. 6 na rzecz Samuela Bergk 
złr. 40 Cenę wywołania stanowi kwota 934 
ct. w, a. jako cena szacunkowa. 

- Wadyum wynosi 90 zł. w. a. 
o przedsięwzięcia lieytacyi wyzna- 
lko jeden termin, na którym rze- 
ści realności także niżej ceny sza- 
nabyte być mogą. 
M Pozostawia się mającym chęć kupie- 
wolność przeglądu protokołu oszacowania 
ka 8. urzędzie ksiąg gruntowych zaś wy- 

„U podatków opłacać się mających w tu- 
ISzym urzędzie podatkowym. 
mię; tem uwiadamia się wierzycieli z 

„Sea pobytu znanych do rąk własnych 
p asnych zaś, jako też tych, którym obe- 

à uchwała weale, albo w czas doręczoną 

c nie mogła, niemniej tych którzy po 8 
rea] 2, 1978 r. prawo zastawu na rzeczonej 

nosci nabyli, do rąk kuratora para ad- 
kata Dra. Maxa. 

% Tarnopol dnia 13 listopada 1878. 
47 1—3) Obwieszczenie. 
łank L. 5664, O. k. sąd powiatowy w Ni- 
W each ogłasza, że w sprawie Pinkasa 
d era przeciw nieobjętej masie spadkowej 
E rzeja Bojka o zapłacenie 15 zł. 45 et. 
blies, Z pn. odbędzie się w sali sądowej pu~ 
oag licytacyę realności pod l. k. 12 w 
ni. choweach położonej, ciała tabularnego 
em owiącej w trzech terminrch 22 sty- 
rę, 27 lutego i 2 kwietnia 1879, każdym 
szem o godzinie 10 przed południem. 

, Cena wywołania 570 zł, zakład 57 zł. 

al. austr, 
Dość Na pierwszym i drugim terminie real- 

ta za cenę wywołania lub wyżej, zaś 
trzecim terminie także niżej ceny szacun- 
ej sprzedaną zostanie. 
a1, Bliższe warunki licytacyjne tudzież pro- 
kóz zastawniczego opisania i oszacowania 
Można przejrzeć w sądzie. 
Niżankowice 29 sierpnia 1878. 
(004 1155 Edykt. 

., L. 7791. O. k. sąd powiatowy w Le- 
łajsku podaje do publicznej wiadomości, iż 
Ra zaspokojenie wierzytelności Mendla Wan- 
88 w ilości 41 zł. 20 ct. w. a. z pn. odbę- 

zie się w gmachu sądowym na dniu 17go 
stycznia 18 lutego 18 marca 1879 każdym ra- 
łem o godzinie 10 przedpołudniem przymu- 
43 publiczna licytacya realności pod l. k. 
ni rzyskiej woli położonej, ciała tabularnego 
życ nowiącej do Walentego Pacionia nale- 
Tera która to realność na pierwszych dwóch 

"Dach tylko za lub wyżej a na trzecim i 


Tano w b 


ca się ty 
czone czę 
Cunkowej 


niže l ; 
Ceny szacunkowej sprzedaną będzie. 


adyum wynoszące 10 złr. 12 ct. aw. 
liepą Akt opisania i oszacowania i warunki 
sąd, acyjne przejrzeć można w registraturze 
dowej 
Leżajsk dnia 6 sierpnia 1878. 
(0045115 Bdykt. 
ża; L. 10538. 0. k. sąd powiatowy w Le- 
JSku podaje do publicznej wiadomości, iż 
Zaspokojenie wierzytelności Majera Roth- 
ana w ilości 50 zł. odbędzie się w gma- 
U sądowym na dniu 21 stycznia, 21 lute- 
u 1 1 kwietnia 1879, każdym razem o go 
"A 10 przed południem przymusowa pu- 
L zna licytacya realności pod l. k. 6387 w 
Sżajsku położonej, ciała tabularnego niesta- 
owiącej do Maryanny Srozda należącej, któ- 
realność na pierwszych dwóch termi- 
ch tylko za lub wyżej a na trzecim i ni- 
] ceny szacunkowej sprzedaną będzie. 
Wadyum wynosi 15 złr. i 
in, Akt opisania, oszacowania i warunki 
Cytącyjne przejrzeć można w registraturze 
Sado wej, 


Leżajsk dnia 11 września 1878. 
Q020 3—39) Edykt 


Ro L. 3462/civ. O. k. sąd powiatowy w 
Szwądowie zawiadamia Michała Stadnika z 
nje ea pobytu niewiadomego, iż przeciw 
emau Tomasz Stadnik i inni wnieśli 2 
u Twea 1878 1. 3462 pozew o wyłączenie 
z”, Czesci gospodarstwa l. 106 w Gręebowie 


=. zastawniczego opisania, że ku obronie 


E tegoż pozwanego na jego koszt i nie- 


ty pieczeństwo ustanowiano kuratorem nota- 
Sw Jana Martynowicza, któremu Michał 
stanik dowodów dostarczyć lub innego za- 
tpcę Sądowi wymienić ma. 
Termin do rozprawy ustnej wyznacza 
na 9 grudnia 1878 o godzinie 9 rano 
Rozwadów 7 czerwca 1878. 
osm Edykt. 
bac L. 6264. 0. k. sąd powiatowy w Lu- 
dy Wie ogłasza, że złożone zostały u niego 
w,PTzejrzenia arkusze posiadania w formie 
Jkazów hipotecznych sporządzone, i inne 
służyć mające do założenia księgi hipo- 
znej dla gminy katastralnej Sieniawka. 
Zarzuty przeciw arkuszom posiadania 
noszone być mogą ustnie lub pisemnie w 


} 
| 
i 
1 


| 


tutejszym sądzie aż do dnia 9 grudnia 1878, 
na którym to dniu w razie wniesionych za- 
rzutów, dochodzenie sprostowawcze przepro- 
wadzone będzie. : 
C. k. sąd powiatowy 

Lubaczów dnia 23 listopada 1878. 
(7062) Obwieszczenie 
L. 9564. ©. k. sąd powiatowy w Ko- 
marnie zawiadamia, iż arkusze posiadania 
wraz z aktami dotyczącemi założenia księgi 
hipotecznej dla gminy katastralnej Porzecze 
zadwórne z przysiołkiem Porzecze grunt. 
złożone zostały w sądzie do powszechnego 
SAW przeciw prawdziwości arkuszy 
posiadania wnoszone być mogą ustnie lub 
pisemnie w sądzie do dnia 3 grudnia 1878, 
w którym to dniu wrazie wniesienia uzasa- 
dnionych zarzutów dalsze dochodzenia prze- 

e będą. 

pomen dnia 25 listopada 1878. 
(7061 1—3) QGbwieszezenie. 
L. 4519. W c. k. sądzie powiatowym 
w Białej odbędzie się w dniu 12 grudnia 
1878 w dniu 16 stycznia i w dniu 20 lute- 
go 1879 o godzinie 10 przed południem 
celem zaspokojenia wierzytelności Franciszka 
Hoffmanna w ilości 56 złr. przymusowa 
sprzedaż realności pod l. 78 w Lipniku w 
powiecie Bialskim położonej wedle księgi 
gruntowej gminy Lipnik l. wykazu 78 n. 1 
haer, do Andrzeja Heindricha należącej. Ce- 
nę wywołania stanowi „kwota 1024 złr. 20 
ct., poniżej której realność ta na powyższych 
terminach sprzedaną nie będzie. Wadyum 

i 108 zdr. 
a. warunków lieytacyi i akt osza- 
cowania można przejrzeć lub odpisać w re- 
gistraturze sądowej. ©, 3 xa 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
oraz tych, którzyby rezolucyi dozwalającej 
licytacyi przed pierwszym terminem nieotrzy- 
mali, ustanowiony adwokat tutejszy dr. 
ie ingej dnia 25 września 1878. 
(7060 1—3) (Edy kt. 
L. 10855. ©. k. sąd obwodowy w Ko- 
łomyi niniejszem wiadomo czyni, że równo- 
cześnie otwiera się koskurs do całego rucho- 
mego jakoteż w krajach, w których ustawa 
konkursowa z 25 grudnia 1868 ur. 1 dz. u. 
p. pozie 1869 położonego nieruchomego 
majątku Meschulema  Rosenraucha i że do 
kierowania tym konkursem ustanowionym 
został jako komisarz konkursowy c. k. radca 
sądn kraj. Barański zaś jako tymczasowy 
zawiadowca tejże masy adwokat dr. Freuden- 
berg. 
a Wzywa się zatem wszystkich wierzy- 
cieli konkursowych, ażeby wszelkie swe, z 
którego bądź tytułu pochodzące roszczenia, 
nawet gdyby co do takowych spór jaki był 
w toku, do dni 60 wedle przepisów ustawy 
konkursowej i pod zagrożeniem podanych 
tamże następstw prawnych w tutejszym Są- 
dzie zgłosili i aby na terminie na dzień 
31 stycznia 1879 godzinę 9 przed południem 
do likwidacyi ogólnej wyznaczonym, który 
zarazem jako termin ugodowy się wyznacza 
płynność i pierwszeństwo swych  pretensyj 
wykazali. Zresztą wolno będzie wierzycielom, 
którzy wierzytelności swe zgłoszą, wybrać na 
tym terminie w miejsce zawiadowcy masy, 
tegoż zastępey, i wydziału wierzycieli innych 
mężów swego zaufania, i 
Do potwierdzenia tymczasowego zawia- 
dowcy masy, a względnie do wyboru nowe- 
go zawiadowcy masy, tegoż zastępcy i wy- 
działu wierzycieli ustanawia się termin na 
dzień 2 grudnia 1878 godzinę 9 przed po- 
łudniem, na którym wierzyciele do komisa- 
rza konkursowego zgłosić się mają. , 
Wreszcie wzywa się wierzycieli, którzy 
po za obrębem miasta Kołomyi mieszkają 
aby mieszkającego w Kołomyi zastępcę do 
odbierania uchwał sądowych zamianowali, 
dyż w przeciwnym razie na ich koszta i 
niebezpieczeństwo kurator dla nich zostanie 
ustanowionym. 
Dalsze ogłoszenia które w toku postę- 
powania konkursowego jako potrzebne się 
okażą zostaną w części urzędowej „Głazety 
Lwowskiej* ogłaszane. 
Kołomyja dnia 22 listopada 1878. 
(1028 1—3) Edykt. 
L. 2998. C. k. sąd powiatowy w Kry- 
niey zawiadamia Stefana Gajdosza, z miejsca 
pobytu niewiadomego, ż0 przeciw niemu 
wniósł Markus Langer pozew o zapłacenie 
kwoty 109 złr. 88 et. w. a. i że z powodu 
niewiadomego miejsca pobytu dla pozwanego 
i na jgo koszt i niebezpieczeństwo Izak 
Krumholz kuratorem ustanowiony, i temuż 
pozew Z terminem do rozprawy na 17 sty- 
cznia 1879 o 10 rano doręczony zostaje. 
Krynica 6 listopada 1878. 
(7068) ©gioszenie. Re: 
L. 16519. W Imieniu Jego Cesarskiej 
Mości ! 
C. k. sąd krajowy w sprawach karnych 
we Lwowie orzekł na podstawie $. $. 489 i 
493 ustawy o postępowaniu karnem i $. 37 
ustawy prasowej wskutek wniosku c. K. 
prokuratorgi państwa, że treść artykułu, 
umieszczonego w numerze 268 czasopisma 
„Dziennik Polski* z dnia 20 listopada 1878, 


EGO a. ŇA 


7 


i ae a A A O O Z 
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pod napisem: „Rada miasta Lwowa“ w ustę- 
pie zaczynającym się od słów: „I tu się 
zaczynają“ a kończącym się słowami: „żądza 
2 ysfakcyi*, również w ustępie zaczynającym 
się od słów : „biegał z wydobytą szpadą“ a 
kończącym się słowami: „ale go również 
nie ma* zawiera w sobie znamiona przestę- 
pstwa z $. 300 ust. kar. że zatem zarządzo- 
na przez e. k. prokuratoryę państwa konfi- 
skata tego numeru czasopisma „Dziennik 
Polski* jest usprawiedliwioną, dalsze rozpo- 
wszechnienie treści tego inkryminowanego 
artykułu wzbronionem i że zabrany nakład 
ma być zniszczonym. 


„Co się do publicznej wiadomości 
podaje. 

Lwów dnia 23 listopada 1878. 
(7068 1—3) Edykt. 


L. 6484. W stanie biernym re i 
pod l. k. 28 w Starym Sączu ai JRE 
Palmowskiego obecnie Jakóba i Fani mał- 
żonków  Reiehów własnej jest według Lit. 
Dom. XII. pag. 3. poz. 1 oneraa. zaintabu- 
lowane prawo zastawu dla sumy 50 zł. w. 
w. dla Józefa Palraowskiego suma 200 zł. w. 
w. dla Małgorzaty Palmowskiej i 100 zły. w. 
w. dla małoletnich dzieci po Jakóbie Pal- 
mowskim na podstawie kontraktu zamiany z 
dnia 21 kwietnia 1823. 

Wprowadzając na prośbę właścicieli 
postępowanie amortyzacyjne, wzywa się nie- 
wiadomych z życia i pobytu uprawnionych 
którzyby do powyższych sum prawo sobie 
rościli a dla których kuratora w osobie Ję- 
drzeja Mazurka się ustanawia aby takowe do 
dnia 20 listopada 1879 pod rygorem uznania 
tych pretensyj hipotecznych za umorzone w 
tutejszym sądzie zgłosiły. 

C. k. sąd powiatowy 
Stary Sącz d. 29 października 1878. 


4. 688. (1049 2—3) 
OTOAOLIENKE. 
Ba Aospalh „Kkaka n RocreHeRh*, 
noskra IlepemuiunANcKoro, BaacHocrH Hy- 
CTHTŚTA „NapoaHkIń Aoma Ba Akzopk* 
CNPOĄ4ETCA 300 ASEORK NA NHK GR rps- 
BOCTH OT% 18 40 83 qaae 3A mMunHmaan- 
HS c8m8 1.200 rSaĄ. 4. B. 
Mearan KSNOBATH CXOTAT" BNECTU 
oŻepTu no penh 20 Aekaspa 1878 na psku 
Bnp. o. TeanuieRckoro, napoXa ER Bopuosk, 
noca'kana noura IepeMIIUIAAHKI, oy koro- 
poro TAKOK EAKCIUHŃ* BkAomocreH sa- 
CATHŚTH MONA. 


Ors  oynpaRaarinoro Gokkra pSceko- 
nap. Hucrur$'ra „Napoannń Aoma“. 


Doniesienia prywatne. 


(7025 2—2) Siuudmańnug B. 24924, 
in Betreff der Jahrmarkte in Brünn und 
Altbriinn tür das Jahr 1879. 

Der Gemeinderath der Lanbeshauptftabt 
Briian veröffentlicht Hiemit den Beginn und 
bie Dauer der Jahrmärfte im Jare 1879, 
ohne Geftattung bejonderer Muspadtage : 

Der 1. Marit (Stadt) beginnt am 8 
Montage in Februar, nähmlih am 17 Fe- 
bruar und endet am 1 März. 

Der 2. Marit (Ultbriinn) wird mit H. 
Statthalterei-Bewiligung vom 12 November 
1878, Bi. 19834 vom 1 Montage im April, 
auf den legten Montag im März verlegt, be- 
ginnt demnach am 31 Märg und endet am 
8 April. 

Der 3. Martt (Stadt) beginnt am 2 
Montage im Wai, nihmlih am 12 Wai nnd 
endet'am 24 Mat. 

Der 4. Marit (UMtbriinn) beginnt am 1 
Montage im Juli, nigmlih am 7 Juli und 
enbet am 15 Juli. 

Der 5. Marit (Stadt) beginnt am 1 
Montage im September, nähmlih qm 1 Seps 
tember und endet am 13 September. 

Der 6. Marit (Ultbriinn) beginnt am 
2 Montage im Oftober, nihmiich am 13 Oce 
tober und enbet am 21 Ottober. 

Der 7 Marit (Stadt) beginnt am 1 
Montage im Dezember, nóbmlidj am 1 De- 
zember unb endet am 18 Dezember. 

Bom Gemeinderath der fónigl. Landes- 
Ganptftadt 

Brünn am 16 November 1878. 

Der BiceeBiirgermeijtet 
Herlih, 


Ogloszenie. 

W dobrach „Biłka u Kosteniow* po- 
wiatu Przemyślańskiego, własności Instytutu 
„Narodnyj Dom we Lwowie“ sprzedaje się 
300 sztuk dębów na pniu w grubość od 18 
do 38 cali za ryczałtową minimalną sumę 
1200 złr. w. a. 

Chęć kupować mający zechcą wnieść 
ofertę po dzień 20 grudnia 1878 na ręce 
Przew. ks. Teliszewskiego, proboszcza, w 
Borszowie, ostatnia poczta Przemyślany, u 
którego też bliższych wiadomości zasięgnąć 
można. 

Od Rady zawiadowczej rusko-nar, In- 
stytuta „Narodnyj Dom* 


Aaroa AHA 3/15 Noagpa 1878. 


„LAN 


na kaucye i wadya, — $4 


doliczenia prowizył. 


(6958 2—3) 


e 


e. k. uprz. galic. 


Akcyjnego Banku Hipotecznego 


kupuje i sprzedaje 
wszystkie efekta i monety 
pod warunkami najprzystępniejszemi. 


6 LISTY HYPOTECZNE, 


które według prawa z dnia 1 lipca 1868 (Dz. p. P., XXXVIII, Nr. 93) 

i najwyższego post. z dnia 17 grudnia 1871 r. mogą być użyte do lokowa- 

nia kapitałów funduszowych, pupilarnych, kaucyi małżeńskich wojskowych, 
w temże kantorze do nabycia. 

Wszystkie polecenia z prowincji wykonują się bezzwłocznie po kursie dziennym, bez 


Ogłoszenie lioyiacyi 


We Lwowie 3/15 listopada 1878. 


(5835 17 —?) 


Oddział zastawniczy 


galicyjskiego BANKU kredytowego 


ulica Jagiellońska 


l. 3 (dom własny) 


podaje do ogólnej wiadomości, iż zapadłe do dnia 30go 
września 1878 roku zastawy dnia 5 grudnia 1878 roku 
w godzinach od 9 do 3 przez publiczną licytacyę (w myśl 
$. 59) najwięcej dającemu za gotówkę sprzedane zostaną. 

Równocześnie wzywamy właścicieli kwitów przedawnionych, by się o 
podniesienie możliwych nadwyżek licytacyjnych zgłosić zechcieli, ponieważ 
takowe stosownie do $ 26 Regulaminu oddziału zastawniczego po upływie 


trzech lat przepadają. 


Lwów, dnia 21 listopada 1878. 


D' Karcz. 


trudniący się od kilkunastu lat 
specyalnie radykalnem leczeniem 
chorób skórnych z zakażenia 
krwi powstałych i wzmaenianiema 
sil, skutkiem madużycia oslabio= 
mych, 


ò 


Ch b syfilityezne czyli we- 
ore y neryczne. tak świeżo po- 
wstałe jakoteż zanie bane lub źle wylezone, wszelkie 
inne tpmpodobne słabości, zgubne skutki samo- 
gwałtu, n. p. osłabienie nerwowe, upływ nasienia, 
impoteneyę, początki suehot itd, leczy na podstawie 
ścisłych badań i licznych doświadezeńn podług najpe- 
wniejszej w żadnym kiernuku nieszkodliwej metody. 
gruntownie i pod najściślejszą dyskrecyą, specyalista 
chorób syfilitycznych i skórnych, praktyczny lekarz 
medycyny, chirurgii I akuszeryi: 


JAN KURPIEL, 


Dr Wilhelm Holzer 


adwokat 
we Ler ouwuriece 
objął z dniem 25 listopada 1878 


ŚJ: Wilnie 
X 


X 


giellońska l. 8, II piętro. 
£ (7054 2--8) 


= 


OKAT 


D SEMILSKI 


przeprowadził się do gmachu gal. Bar ku 
kredytowego wowie, ulica Ja- 


UTwaefapli mn iiqpRa W” 


przy uliey Sobieskiego nr 12 w domu p. Bałutowskie- 
go we Lwowie; ordynuje od 9tej do 12tej przed i od 
2giej do 5tej po południu. Zamiejscowym, którym na 
przeprowadzeniu kuracyi w ścisłej dyskrecyi (w ma- 


asystent farmacyi 


znajdzie natychmiast umieszczenie: 
Bliższych szezegółów udziela Albin Ami% 


kancelaryę śp. dr. Juliusza Hío- 
lischera i znajduje się takowa 
jak dawniej przy ul. Majera 1. 10. 


I ordyn. w mieszkaniu przy ulicy Wałowej 1. 3, 


od godz. 8—10 i 3—4. 


(Także listownie przy ścisłej dyskrecji.) 
Jego „Poradnik w powyższych 
ałabościach (drugie wydanie) można na- 
być u autora i w księgarniach, po cenie 
L zł. 20 ct. za egzemplarz (5837 17—7) 


Nakładem księgarni 
Gubrynowicza i Schmidta 
wwe i4wwapww ie 


wyjdą jeszcze w roku bieżącym 


„Kłopoty starego komendanta” 


opowiadanie A. WILCZYŃSKIEGO 


w dech tomach z illustracyami, 


Cena egzemplarza zir. 80 cnt. 
Dia prenumeratorów „&iazety 
Lwowskiej“ tylko po 3 zir. 60 ct. 
gF Pieniądze prenumeracyjne prosimy nadsyłać do 
Administr. „Gazety Lwowskiej 
lub do powyższej księgarni. 


d 2 
Dr. Fryd. Lengila 


brzozowy 


zajmuje wskutek wybornego 
smaku i dobroci pierwsze 
miejsce między wszystkiemi 
środkami piękności i uzna- 
nym jest od wielu lat jako 
najlepszy wyrób. Własności 
te sprawiły mu sławę euro- 
pejską i uczyniły go nie- 
zbędnym dla wielu kobiet i 
mężczyzn wszystkich eywili- 

„NS zowanyehi narodów. Części 
cery posmarowaneg 


u t D a p a 
roślinną emalią piękności 
nabierają wkrotce lśniącej białości w połączenin 
z najpiekniejszą gładkością 1 delikatnością. Po 
każdorazowem użyciu odpada prawie nieznacznie 
łupież z cery, przez co bardzo wiele osób uwol- 
nionych zostało zupełnie z wszelkich zastarza- 
łych cierpień skórnych jak: opalenia od słońca, 
piegów, blizn z ospy, węgrów, wyptrysków, wy- 
rzutów, nienaturalnej czerwoności twarzy i nosa, 
niezdrowej cery, liszajów it. p. Prócz tego cera 
nabrała w każdej porza roku podobną do aksa- 
mitu białość i giętkość, która jest potrzebną do 
zupełnie pięknej cery, 00 Się zachowuje nawet 
do późnego wieku. 

MG" Słoik z opisem użycia kosztuje 
1 złr. 50 ct. TEJ 
Do nabycia we Lwowie u p. Zygm. Ruckera, 
apteka pod srebrnym orłem, ul. Krakowska ; 
w Czerniowcach u p. J. Golichowskiego apt. 
Główny skład rozsyłkowy dla Austryi - Węgier 
trzymuje W. Henn w Wiedniu. 


F (718 _49— 02) 


| WYKAZ 
Zmian terytoryalnych 
w okręgach sądowych i politycz- 


łych miastach i wsiach prawie niemożebnej) zależyć 
powinno, udziela rady listownie i wyseła lekarstwa 
w ten sposób, iż adresat najmniejszemu podejrzeniu 
uledz nie może, (6433 9— 100) 


m, 


Nakładem Związkowej drukarni we Lwowie 


ROK 1879 


ilustrowany Kalendarz powszechny 


gospodarski i informacyjny. 
Prócz rubryk świątecznych i astronomicznych 
czarno i czerwono drukowanych, zawiera ten Ka- 


letrystyczną, informacyjną i wszystkie zmiany zaszłe 
w ostatnim czasie eo do przydzielenia miejscowości do 
innych starostw i urzędów pocztowych jako teź wła- 
ścicieli tabularnych w Galieyi i Bukowinie. 


Eozenpiarz Kalendarza kosztuje 50 ct, tuzin 4 zł, 


Mo nabycia w 1 Związkowej drukarni 
(w hotelu Zorza) i we wszystkich księgarniach. 


Soo | G*92.9 
Skorowidz Galicyi i Bukowiny 


z mapą tych krajów 
zestawiony na podstawie źródeł urzędowych 
przez HIPOLITA STUPNICKIEGO, 
uzupełniony dodatkiem zawierającym zmiany zaszłe do 
ostatniego czasu co do przydzielenia miejscowości do 
innych starostw i urzędów pocztowych jako też wła- 
ścieieli tabularnych. 

Cena całego epzempłarza I zł. 50 ot., samego 
dodatku 20 centów. 

Bo nabycia w I Awiązkowej drukarni 
(w hotelu Zorża) i we wszystkich księgarniach. 


Oświadczenie. 


Z wowędą 1ozszerzanych wieści, iż wskutek 
zastępstwa prawnych interesów Gmiuy kr. 
miasta Lwowa — żadnych innych interesów 
do prowadzenia przyjmowzć nie wegg — 
oświad-zum, że moja vd 10 lat we Lwowie 
istniejąca kancelarya adwokacka 
znajduja się w ratuszu na II piętrze. uad 
miejskiem mnzeum 1 nieprzerwanie przyjmo- 
wała i przyjmuje interess prawne do zała- 
twianja, 
Dr. Juliusz Popiel 
Adwokat krajowy i Syndyk kr st. 
i (1064 1 - 3) 
s T 


miasta Lwowa, 


Koszule 


z kolorowym szlakiem płócienne i batystowe, 

gztuka ent 20, 30, 50, 65 do złr. L, ładnie na- 

znaczone haftem, litera, batystowe sztuka 30 et. 
płócienne sztuka 75 cnt. 


Kocyki 


używane zamiast kołder, sztuka złr. 


J 


(3670 1—3) 


f3 5 efh f Człowiek uzdol- 
akie mpe Me niony, pracowi- 
ty, rzetelny i trzeźwy, zostająey od siedmiu lat na 
miejscu jako pełnomocny rządea dóbr, szuka z wiosną 
1379 podobnej posady w innym majątku. Oto jego 
zdolnosci : 

1) Nauką i diugoletniem doświadczeniem nabył 
wszechstronnych i gruntownych wiadomości gospodar- 
stwa rolnego, dla tego w majątku, którym obecnie za- 
wiaduje, daje czystego dochodu rocznego z każiego 
morga ziemi ornej przecietnie dwadzieścia guldenów 
wal. austr., co jego służbodawca i sąsiedni panowie 
poświadczą. 

2) Jest on zarazem prawnikiem z praktyką 
adwokacką i administracyjną, może przeto wszelkie 
procesa i interesa swego służbodawey jak najlepiej 
prowadzić, 

j 3) Rozumie się na budownictwie i gorzelnietwie, 
mierzy i rysuje pole, stawia budynki drewniane i mu- 
rowane, sprowadza i odprowadza wodę, zakłada dreny, 
wyrabia sztuczne nawozy jako to: różne komposty, 
mąkę kościaną, mineralne nadfosforany itd. 

4) Obeznany just z weterynaryą i leczy różne 
choroby zwierząt domowych. 


Bliższej wiadomości udzieli Wielmotny A 


fil Sławnicki we Lwowie, ulica Zacerkiewna 
liez, 4, drugie piętro. (1012 x 3) 


Warnung, 


Nachdem unfer gemejener Gutsvcrwalter 
unb Grjchaftófitfrer unferes Dampffägewertes 
au Wejtkówka Dobromiler Bezirf3 r. Ernst 
Goeldner den Dienft in den fehten Tagen 
des Monat October 1. 3. cigenmädtig und 
ohne Angabe eines Grundeg, fo wie ohne 
Necjnungólage verlafjen hat, fo fejen wir ung 
beranlagt, ievon uujere Gejchaftafrennde mit 
dem Bemerfen zu berftónbigen, dah wir gleich= 
geiig dem genannten Herin Ernst Goeld:er 
ale ihm unfererfeit3 wann immer erthriften 
Bollnachten gerichtlich tündigen und um wei- 
tere directe Referenz an ung bitten, da wir 
feine wie immer gearteten vom Herrn. Goeld- 
ner it unferem Namen allenfalls gemachten 
Bertegrungen genehmigen werden. 

Wujtkówka ben 23 Mtoventórr 1872, 
Wilhelm Amelung, Pritz Amelung, 
(1065 1-8) Wilhelm itóding. 


SEZ. abe 


Krwi 


SG UCI. Joi WIG 


wowicz aptekarz w Stanisławowie. 


= 


(7066 1—3) 


Sprzedaż 
stadniny. 


Z powodu zupełnego zwinięcia chowu koni 
w Horodence, ogłasza się sprzedaż z wol- 
nej ręki całej stadniny składającej się z 
60 matek klaczy 
22 pięcioletnich 
35 cztero letnich | 


37 trzy A 
41 dwu i 
35 jednorocznych 
. Matki przeważnie źrebne, po rządowym 
ogierze Dahomann 3, reszta zaś koni własnego 
chowu po ogierach: Dahomann 3, Perkun, John 
Bull, Dżelfi Kohejlan. 

Wóz pocztowy przyjeżdża do Horoden- 
ki każdodziennie ze stacyi kolejowej Ko- 
łomyja. 

Na dotyczące zapytamia odpo- 
wiada odwrotnie. 


Zarząd dóbr Horodenki. 


Br TE i 


koni i klaczy 


a 


$ 
Medal u zasługi. 


Znany od lat klikunastu 


z praktyczności 


TŁUSZCZ 


rogowo = kauezukowy 
nieprzepuszczzijący wilgoci i kon- 
serwiijaący skóre. 

Tłuszcz ten mający własność zatykania po- 
rów w skórze, czyni ją ustawicznie mięką. nie 
tylko nieprzemakalną, ale oraz miedepu- 
szczającą najmniejszej wilgoci do 
wewnątrz, a usuwając tym sposobem przystęp 
powietrza i wilgoci, przedłuża trwałość je 
w trójnasób. Zaleca się szezególnie dla 
zapobieżenia zamoczeń nóg, głównej przyczyny 
katarów, zapaleń i rozlicznych chorób, niemniej 
dla gospodarzy wiejskich, myśliwych itp. 

Puszka blaszana mniejsza 50 et., większa 
podwójna 80 et. w. a. — Posyłki 10 et. wię- 
cej za opakowanie i stempel 


Laboratoryum chemiezne WŁADYSŁKA- 


WA TEPYW ulica Wałowa 288 miasto, 
now. 15. 
(056 1—6)__| 
o 


otoki, hemoroidy, itp: 
do c. i k. nadwornego browaru ekstraktu słodowego i fabryki wyro- 
bów słodowych IANA HOFFA w Wiedniu, Graben, Bränn” 


mersirasse m, 


Waltersdorf, 1878. 


| 
| 


nych Głalicyi, 


zarządzonych 
z dniem 1 sierpnia 18758, 


łniane, 
NOA 4, 6, 6, 6, M0. MO ia o A 


Ściereczki 
do szkła i mebli, tuzin złr. 3:50, 4, 450 do 5 


Jana Hoffa wyroby słodowe mają w ogóle nadzwyczajną skuteczność, a każdy powinien 
się w takowe zaopatrzyć, ponieważ w razie nieregularnego obiegu krwi, osłabienia żołądka i przy 
hemoroidach prawie w okamgnieniu skutkują. Do tych wyrobów należą: wzmacniające piwo 
zdrowia z ekstraktu słodowego, zkoncentrowany i dla piersiowo-słabych tak dobroczynny ekstrakt 


lendarz cenne artykuły z gospodarstwa, hygieny, 
historyi naturalnej, także obfitą i doborową część be- 


nabyć można po cenie [5 ct. w.a. © oaib 
y łk . „towa 18 ct Desz CZ ochrony słodowy, nakoniee jeszcze wzmacniająca czokolada słodowa i eukierki od kaszlu z ekstraktu 
a z przesyśką pocztową 16 Ct. w. a. jedwabne w cenie złr. 5, 6. 7,8, 9, 10i || | Stodowego. Dr. Bartosch, prak. lekarz. 


Pierwsze, prawdziwe, skutkujące i flegme oddzielające cukierki od kaszlu z ekstraktu słodowego wy” 
robu JANA HOFFA są owinięte w papierze niebieskim. — Dostać można: we Lwowie u p. Jakóda 
Beizera apt; u p. Żyg Ruckera apt; u p. Karola Bałłabana kupca tow. korzen. i u p. Jana Mallerd 
kupea. W Tarnowie u p. Llw. Bana: w Przemyślu u p. M. Krug. (6777 3—* 


KEETE » 2 


wyżej. 


Płaszcze 


angielskie, nieprzemakalne w cenie 


złr. 12. 14, J6. 18, 20 do 85 
pap Także polecam po najniższych cenach. 


w Ekspedycyi 
Gażety Lwowskiej. 


gumowe, 
8 


sztuka złr. 2, 250, 3 i wyżej. 
Chusteczki 
| 


1786... s Fi moz 
Licytacya, 


E 
miasta Mikołajowa 
i 


Na porę zimową 


| wielki wybór pończoszkowych towa- 
l 
l 


Przeciw wyłysieniu 


posiwieniua włosów i łupieży, działa skutecznie według codzień nadcho- 
f dzących poświadezeń 1 pism dziękczynnych jedynie j wyłącznie 


Dra Morasa olejek Tannino. 


= Skuteczność tego olejku jest rzeczywiście cudowna, gdyż takowy usuwa 
nietylko wszelkie słabości włosów, ale nader silne substancye, które zawiera, i które według 
zasad umiejętności włosom koniecznie są potrzebne, ożywiają każdy słaby włos i przyspieszają 
w sposób zadziwiający porost włosów. 

sikuteczmość lego środka zatwierdza niezliczona ilość po- 
Swiadezeń. Między temi także nastepujace poświadczenia : 


rów, kaftaników, spodeń, pończoch, 

skarpetek. = 
Koszule flanelowe, ogrzewaczy na żełą- 
| dek, pończoch myśliwskish i t. d. 


Gmina król. 
sprzedaje w lesie miejskim drzewostan 
na przestrzeni około 15 morgów czyli 
9 hektarów ryczałtem. 

Cena wywołania jest kwota sza- 
cunkowa 3.133 a. i 397, na: 


| Wielki wybór 
ıı Płótna 


złr. w. 


kulturę lasową. ł a. a. JA NNIN żytaj i 
; 15% od ofiaro-i i K t „I ja nie szezędzę olejkowi Dra Morasa „IANNINO“ należytej pochwały, edyż nie 
Wadyum wynosi 0 Ola | i stołowej bielizny tylko że usunął u junie wypadanie włosów i tworzenie się łupieży, ule wywołał nadto nowy 
- `; h ą 6 i silny porost“. 
wanej kwoty. z pierwszorzędnych fabryk najlepszej ERA o odeń. Andrassy. 


Licytacya publiczna odbędzie się! 
ustnie i pisemnie ofertami w kance-' 
laryi Magistratu dnia 5 grudnia 1878; 
r. o godzinie 10 rano. i 

Bliższe warunki licytacyi przej- | 
rzeć można w tutejszym urzędzie. 

Magistrat kr. Miasta. 

Mikołajów 14 listopada BRR 


„Rezmaite środki, których używałem, nie mogły wstrzymać wypadania włosów. Dopiero 
za poradą mego lekarza spróbowałem Dra Morasa olejku „TANNINO“, który wkrótce złemu 
zapobiegł, Udzielam przeto publicznie zasłużoną pochwałę temu skuteeznemu środkowi a wy- 
nalazcy najgoręit « podziękowanie. 

Praga dnia 10 lutego 1877. Kinsky. 

Dostać można we flaszkaeli po 2 i 1 zł. we Lwowie u p. Zygmunta Ruekera, apteke 
rza „pod srebrnym orłem“ ulica Krakowska. Prosi” aa 


OQlejku Tamnnino MOYTAYJ 


ByASUOTTOTSE f 
eO A 2 emorma 


jakości, pod gwarar 
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